
W  celu ułatwienia 
wzajemnego
porozumienia
delegacja 
radziecka
zgłasza jeszcze 
nowe propozycje
w  Paryżu

PARYŻ, 21.3.
I "J NIA 19 bm. zastępcy m inl-
* '  tTtrów spraw  zagranicznych 

czterech m ocarstw zebrali się na 
S6 posiedzenie. Przewodniczył de­
legat USA Jessup.

Jessup, który zabrał glos Jako 
pierwszy, usiłował, podobnie jak  
poprzedniego dnia Parodi i Davies, 
pomniejszyć znaczenie nowego kro-, 
ku delegacji radzieckiej z dnia 17 
m aja, zmierzającego do osiągnięcia 
porozumienia w sprawie porządku 
dziennego.

p  RZEDSTAWICIELE trzech 
mocarstw, idąc nadal drogą 

w ytw arzania różnych sztucznych 
przeszkód dla prac konferencji, za­
proponowali, aby podpunkt w 
sprawie dem ilitaryzacji Niemiec 
łącznie z odnośną wzm ianką w łą­
czyć do nieuzgodnionej części tek ­
stu pierwszego punktu porządku 
dziennego, dotyczącego redukcji sił 
zbrojnych.

Davies powtórzył w swym prze­
mówieniu oklepaną argum entację 
Jessupa.

■^JASTĘPNIE zabrał głos przed-
* ’  stawiciel ZSRR Gromyko, któ 

ry  przypomniał, że na poprzednim 
posiedzeniu Davies i Parodi zno­
wu poruszyli sprawę kolejności w 
porządku dziennym punktów, cho­
ciaż przed trzem a dniam i zgodzili 
się na omówienie tej sprawy do­
piero po ustaleniu, jakie punkty 
m ają być włączone do porządku 
dziennego. Wychodzimy z założenia 
— mówił Gromyko — że doszliśmy 
pod tym względem do poważnego 
porozumienia. Tymczasem okazuje 
się, że przedstawiciele trzech m o­
carstw  inaczej oceniają to porozu­
mienie.

Aby ułatwić w rajem ne *ro*u- 
m ienie — oświadczył Gromyko — 
delegacja' radziecka gotowa jest 
przedstawić jeszcze jeden wariant.

Podpunkt dotyczący dem ilitary­
zacji Niemiec możemy umieścić tuż 
po ogólnym zdaniu wstępnym  p ier­
wszego punktu, jak  to proponuje 
delegacja radziecka i tamże um ie­
ścić w formie odsyłacza wzmiankę, 
zaproponowaną przez przedstaw i­
cieli trzech mocarstw. Możemy też 
powtórzyć podpunkt dotyczący de­
m ilitaryzacji Niemiec,, staw iając go 
po nieuzgednionym podpunkcie do­
tyczącym sprawy redukcji zbrojeń 
i sił zbrojnych i również um iesz­
czając w odsyłaczu wskazaną wy­
żej wzmiankę.

Proponujem y takie rozstrzygnię­
cie tej kwestii — dodał Gromyko 
— aby przezwyciężyć powstałe tru  - 
dności.

Walcząc o pokój na świecle, 
w alczym y o pogodną przysz­
łość i szczęście naszych dzieci. 

Fot. W dowiński (CAF).

___________  Y X  '  . >

S ło w o  Po l s k i e
Rok VI. N r 139 (1635). 
W y d a n i e  A

Już 13 i pół miliona Polaków
SPE ŁNI Ł O SWÓI O B OWI ĄZ E K

wobec ojczyzny i całej ludzkości
Chłopi gremialnie 
składają podpisy 
na Kartach Plebiscy toirych
W CIĄGU trzech dni trw ania  Narodowego Plebiscytu Pokoju tj. do 

dnia 19 m aja br. włącznie w całym k raju  wpłynęło do Kom ite­
tów Obrońców Pokoju 13.471.514 podpisanych K art Plebiscytowych.

Z województw: warszawskiego, poznańskiego; bydgoskiego, w roc­
ławskiego i katowickiego otrzym ano dane, że liczba ka rt podpisanych 
w każdym z nich przekroczyła MILION.

CHŁOPI WIEDZĄ,
KTO JEST WROGIEM POKOJU

G r e m i a l n i e  składali ka rty
Plebiscytowe chłopi pow. grod 

kowskiego (woj. opolskie) — szli ze 
śpiewem i orkiestram i świetlicowy­
mi i już od wczesnych godzin po- 

| rannych oblegali lokale plebiscyto- 
j we. Pow. grodkowski jako pierw - 
szy w woj. opolskim zakończył skła 
danie K art Plebiscytowych.

PLEBISCYT TRWA W CAŁYM 
KRAJU

12 tys. robotników Dolnego Ślą­
ska pełni „W arty Pokoju", by po­
nadplanową produkcją poprzeć 
swe podpisy pod Apelem Św iato­
wej Rady Pokoju.

W „Pafaw agu" gdzie pól tysiąca 
robotników zaciągnęło „W arty",

7-mio krotny przodownik pracy 
stolarz Franciszek Mocała który od 
kilku miesięcy wykonywał syste­
m atycznie 190 proc. norm y, w 
dniach Plebiscytu OSIĄGNĄŁ 212 
PROCENT.

B rygada młodzieżowych przodo­
wników pracy Czesława Licha, 
pełniąca W arty przy obsłudze to­
karń, uzyskała najwyższą w fa ­
bryce zespołową wydajność — 220 
proc. normy.

W nagrodę, za uzyskany sukces 
brygada młodych tokarzy otrzym a­
ła zaszczytną nazwę „Bryg&dy Po­
koju".

Chłopi pogranicznych gromad 
woj. szczecińskiego niezwykle u - 
roczyście składali podpisy pod ^K- 
pelem Światowej Rady Pokoju żą­
dając zawarcia Pak tu  Pokoju m ię­
dzy 5 wielkimi mocarstwami.

„Ja swój podpis składam  na do­
wód solidarności ze w szystk im i 
narodami walczącymi o pokój, — 
stw ierdził S te fan  Rozpędow ski z

Gminna
spółdzielnia
w M a k o w ie  Podhal .
podjęta walkę
o obniżką kosztów w łasnych

"JEDNYM z najw ażniejszych za- 
" ,  dań,, stojących, przed placów­

kam i handlowymi -spółdzielczości 
samopomocowej jest walka o obni­
żenie kosztów własnych.

Z uznaniem podkreślić należy 
zobowiązanie pracowników gm in­
nej spółdzielni „Samopomoc 
Chłopska" w Makowie Podhalań 
skim, woj. krakowskiego, którzy 
na wojewódzkiej naradzie ak ty ­
wu spółdzielczości samopomoco­
wej postanowili obniżyć w bież. 
roku koszty własne o 7 proc. w 
stosunku do planu, a o 12 proc. 

w porównaniu z rokiem ub., co 
przyniesie 60 tys. zł oszczędności. 
Inicjatywę pracowników gminnej 

spółdzielni w Makowie Pohalań- 
skim podjęli na naradzie przedsta­
wiciele Powiatowego Związku Gmin 
nych Spółdzielni w Żywcu. W im ie­
niu całego zespołu postanowili oni 
obniżyć tegoroczne koszty własne o 
7,1- proc. Realizacja tego zobowią­
zania przyniesie PZGS-owi w Żyw 
eu 125.900 zł oszczędności.

W ielkim  powodzeniem  na 
w czorajszym  kierm aszu w Par­
ku K ultury  cieszyła się loteria 
książkowa. Na zdjęciach m o­
m ent ciągnienia losów oraz 
szczęśliwi graczt obładowani 
książkami.

Foto Szerf.

Buku. W idzę co dzień, jak  Niemcy 
z  NRDt k tórzy m ieszkają o 100 
m etrów  ode mnie, w ita ją  z uśm ie­
chem  m oje dzieci, w idzę ja k  po 
drugiej stronie orzą ziem ię i pra­
cują dla pokoju, tacy sami chło­
pi ja k  m y. Oni są z nam i i m y  
jesteśm y z  nimi, bo łączy nas 
przyjaźń  i wspólny cel — w alka o 
pokój".

W tym  uroczystym  dniu bawiła 
w Buku 120-osobowa ekipa łączno­
ści Szkoły M orskiej urozmaicając 
chłopom czas pięknym  koncertem.

Japońską wyspę 
Okinawę
obrali Amerykanie
na bazę wojenną

Jeden z dzienników japoń­
skich stwierdza, że Am erykanie 
przekształcają wyspę Okinawę w 
wielką bazę lotniczą. W chwili 
obecnej na wyspie Okinawie budo­
wane są podziemne magazyny m a­
teriałów  pędnych i amunicji.

50 rocznica
pierwszej walki 
rewolucyjnej
robotników
rosyjskich

z caratem
W czoraj m inęła 50 rocznica tzw. 

Obuchowskiej Obrony, k tóra by­
ła pierwszym  otw artym  starciem  
zbrojnym  robotników  rosyjskich z 
policją i wojskiem  carskim . S ta r­
cie to stało się zw iastunem  nad­
ciągającej burzy rewolucyjnej.

Dnia 20 m aja  1901 r. (według 
starego stylu 7 m aja) robotnicy 
wielkich obuchowskich zakładów 
wojennych w Petersburgu ogło­
sili stra jk  na znak protestu prze 
ciwko zwolnieniu z pracy 26 ro ­
botników — inicjatorów  obcho­
du 1-majowego. Podczas stra jku  
doszło do zbrojnego starcia z 
policją, której pośpieszyło z po­
mocą carskie wojsko. K ilka ty ­
sięcy bezbronnych robotników 
napadniętych przez policję i woj 
sko, um iejętnie zastosowało tak ­
tykę w alk ulicznych i przez cały 
dzień broniło się przed naciskiem 
uzbrojonych oddziałów. Władze 
zdołały opanować sytuację dopie 
ro następnego dnia.
Cała prasa radziecka poświęciła 

obszerne artykuły rocznicy Obrony 
Obuchowskiej.

Dr. Kocot, przewodniczący  
uczelnianego K om itetu Obroń­
ców Pokoju i ob. Śledzik, 
przewodniczący Zarządu W y­
działowego ZM P składają pod­
pisane K arty Plebiscytowe w  
Auli Leopoldina na U niwersy­
tecie W rocławskim.

Foto Czelny.

W KLINICE POŁOŻNICZEJ

CHORZY w szpitalach poznań­
skich oddając K arty  Plebiscy­

towe życzyli sobie wzajemnie jak 
najszybszego powrotu do zdrowia 
i do pokojowej pracy.

W klinice ginekologiczno-położni­
czej robotnica z wielkopolskich za­
kładów  graficznych — K rystyna 
K rólik oddała K artę Plebiscytową 
trzym ając noworodka na ręce. Po­
wiedziała ona: „podpisuję się za po-' 
kojem dla przyszłości moich dzieci, 
ażeby mogły spokojnie uczyć się i 
pracować dla naszej Polski Ludo­
wej".

KSIĘŻA - PATRIOCI 
GŁOSUJĄ ZA POKOJEM

W  DZIELNICY W ałbrzych-Podgó 
rze do najaktyw niejszych dzia 

łączy dzielnicowego KOP należy 
proboszcz parafii rzym -kat. ks. To­
masz Sobieraj.

Składając swą K artę  Plebiscyto­
wą ks. Sobieraj oświadczył:

„Żaden uczciw y człowiek na świe 
cie nie odmówi swego podpisu pod 
Apelem  Św iatow ej Rady Pokoju. 
W szyscy pragną pokoju i n ienaw i­
dzą podżegaczy do n o w e j. św iato­
w ej rzezi. Chcę pracować dla Pol­
ski Ludow ej i dlatego w łączyłem  
się w  prace Dzielnicowego Kom i ­
tetu  Obrońców Pokoju.

W IELKI FESTYN POKOJU 
W WARSZAWIE

TYSIĄCZNE rzesze m ieszkań­
ców stolicy wzięły udział w 

wielkim  festynie pokoju, zorganizo-

Ożywiona 
działalność
oddziałów
partyzanckich
w Korei
TAOWÓDZTWO naczelne Armii
■•-'Ludowej Koreańskiej Republi­

ki Ludowo -  Dem okratycznej 
doniosło 20 m aja, że oddziały A r­
mii Ludowej, w ścisłym współ­
działaniu z ochotnikam i chińskimi 
odparły na całym  froncie na połud 
nie od 38 równoleżnika kontrataki 
nieprzyjaciela i odrzucają go w 
dalszym ciągu skutecznie na po­
łudnie.

Partyzanci ludowi, udzielając po 
mocy oddziałom Arm ii Ludowej, 
rozw ijają działania bojowe na za­
pleczu nieprzyjaciela. W ostatnich 
dniach partyzanci zdobyli 4.620 ka 
rabinów, 101 ręcznych karabinów  
maszynowych, 33 ciężkie karabiny 
maszynowe, 33 dział różnych ka li­
brów, 17 instalacji radiowych, 4 sa 
mochody i kilkaset tysięcy naboi.

wanym w niedzielę dn. 20 bm przee 
Dom Wojska Polskiego w parkach: 
Łazienkowskim i Agrykoli.

ŻOŁNIERZE 
WOJSKA POLSKIEGO 
ODDAJĄ SWE GŁOSY

H  ' E wszystkich jednostkach ł 
szkołach wszystkich rodzajów 

broni żołnierze Ludowego W ojska 
Polskiego, wychowanego i szkolo­
nego w duchu obrony pokoju i n ie­
podległości ojczyzny, m anifestacyj­
nie oddali swe głosy w Narodowym 
Plebiscycie Pokoju. Razem z żołnie­
rzam i złożyły karty  rodziny ofice­
rów i podoficerów zawodowych, o- 
raz pracownicy instytucji wojsko­
wych.

Składając swe ka rty  żołnierze dy 
wizji Kościuszkowskiej postanowi­
li wzorować się na bohaterskiej 
pracy klasy.robotniczej, wznoszącej 
— wraz z całym narodem  — w po­
kojowym wysiłku gmach Polski 
Socjalistycznej.

Imperialiści
szykują nowy
spisek wojenny
p r z e c iw k o  n c r c d c m

azjatyckim
i  Q M AJA w  Singapurze zakoń- 
A^  czyła się narada przedsta­
wicieli sztabów W ielkiej Brytanii, 
USA i Francji, która toczyła się 4 
dni w ścisłej tajemnicy.

Jak  wynika z dontesicń prasy, 
celem narady w Singapurze było o- 
pracowanie jednolitego planu wo­
jennego — pod kierownictwem A- 
m erykanów — dla rozszerzenia woj 
ny na dalekim  wschodzie, rozpęta­
nej przez imperializm  am erykań­
ski, a zwłaszcza dla zaatakowania 
Chińskiej Republiki I,udowoj i dia 
stłum ienia ruchu narodowo-wyzwo 
leńczego w Azji południowo-wscho­
dniej.

W zmaganie się ruchu  wyzwoleń­
czego w krajach azjatyckich powa­
żnie niepokoi imperialistów. Mimo 
iż broń am erykańska już napływa 
do Indochin, Syjamu, Burm y i na 
Filipiny, gdzie wykorzystywana 
jest przez siły reakcyjne w walce 
z ruchem  wyzwoleńczym, im peria­
liści nie mogą osiągnąć większych 
sukcesów, toteż — według donie­
sień różnych dzienników — ucze­
stnicy narady  postanowili zmusić 
reakcyjne rządy krajów  azjatyc­
kich do bardziej aktywnego udzia­
łu w realizowaniu agresywnych pla 
nów sm erykańsko-angielskich.

Nie jest rzeczą przypadku, że 
zwołanie narady  w Singapurze 
zbiegło się t  proklamowaniem na 
żądanie USA em barga na dosta­
wy dla Chińskiej Republiki L u­
dowej.
Jakkolw iek generałowie angiel­

scy, am erykańscy i francuscy byli 
jednom yślni w sprawach agresji i 
tłum ienia ruchu wyzwoleńczego, 
narada ' u jaw niła istnienie poważ­
nych, nie dających się pogodzić 
sprzeczności między mocarstwami, 
których przedstawiciele zebrali się 
w Singapurze.

Poniedziałek, dnia 21 maja 1951 r.
Dziś 4 strony 

Cena 15 groszy
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W trosce o dzieci 
Rady Narodowe 
organizują
setki nowych
żłóbków i przedszkoli
T 1 ERENOWE organy władzy lu ­

dowej — R ady Narodowe z 
każdym  rokiem  zwiększają w 
swych budżetach sumy, przezna­
czone na  opiekę nad m atką i dziec 
kiem, rozbudow ują sieć poradni 
dla m atk i i dziecka otw ierają set­
ki nowych żłobków i przedszkoli, 
organizują kolonie dziecięce, roz­
szerzają zakres pomocy dla rodzin 
wielodzietnych.

W woj. gdańskim  liczba poradni 
dla m atk i i dziecka wzrosła w ro* 
ku ub. z 20 do 32. Jednocześnie pod 
niósł się poziom opieki lekarskiej 
w poradniach. Na wsi gdańskiej 
tstn ie ją  23 w iejskie ośrodki lecze­
nia dzieci oraz 113 dziecińców wiej 
skich, k tóre szczególnie w  okresie 
nasilenia robót w  polu stanowią 
d la kobiet w iejskich poważną po­
moc.

W woj. olsztyńskim  terenowe Ra 
dy Narodowe przydzieliły rodzi­
nom  wielodzietnym 362 nowe mie­
szkania, a u  640 rodzin przeprowa­
dziły rem onty mieszkań. Sieć punk 
tów  opieki nad m atką i dzieckiem 
wzrosłą w  rol^u ub. w  woj. olsztyń­
skim  o 19 nowych żłobków, przed­
szkoli i ośrodków zdrowia.

W zespole PG R Ostrowin o tw ar­
to  w spaniale wyposażony „Pałac 
dziecka" d la 100 dzieci robotników 
rolnych.

W r. b. liczba miejsc w żłobkach 
wzrośnie w porównaniu z rokiem 
ub. o 63 proc., a z kolonii i półko­
lonii letnich skorzysta około 34 
tys. dzieci, czyli o 12 proc. więcej 
niż w roku ub.

W ymownym dowodem rosnącej 
opieki nad zdrowiem dziecka w 
woj. szczecińskim jes t fakt, że pod 
czas gdy w roku 1947 na terenie 
obecnych województw szczeciń­
skiego i koszalińskiego czynnych 
było zaledwie 23 przedszkoli z licz­
bą 500 dzieci, to już w  chwili o- 
becncj w samym tylko woj. szcze 
emskim Istnieje 270 przedszkoli z 
ponad 9.500 dziećmi.

Ponadto czynnych Jest 30 zakła- 
flowyeh 1 wiejskich żłobków posia­
dających 1.300 miejsc. Na okres 
intensyw nych robót polnych otw ar 
te  będą w spółdzielniach produk­
cyjnych i PG R -ach 22 żłobki sezo­
nowe, w których znajdzie opiekę 
ponad 500 dzieci.

Wielki dzień Rzeszowa
Analfabetyzm-dziedzictwo rzqdów kapitalistycznych

zlikwidowany w woj. rzeszowskim
- P od  troskliw ą o p ie k ą  

absolw enci kursów  
ro zp o czyn a ją  dalszą naukę

Str. i S Ł O W O  P O L S K U

Dlaczego biorę udział
w Narodowym 
Plebiscycie 
Pokoju ?
Ks.dr.Jó7etWojti!kiewicz
rektor Seminarium Duchownego 

i kierownik Instytutu 
Katolickiego we Wrocław u

J A WPRAWDZIE polityką nie 
in teresuję się, jasnym  jednak  

jes t dla ranie, że w alka o pokój 
postępowych narodów św iata po­
siada doniosłe znaczenie. Należy 
też cieszyć się, że wreszcie posta­
nowiono walczyć o to, aby wszel­
kie konflikty między państw am i 
rozstrzygano na drodze pokojowej.

Udział w  Plebiscycie Pokoju 
biorę dlatego, że znam żałosne 
sku tk i w ojen 1 przeświadczony 
jestem , iż glos milionów ludzi 
w ytrąci oręż z rąk  podżegaczy 
wojennych.
W ojen powinniśm y unikać, bo 

one ham ują  postęp i rozwój. Bu­
dować lepszą przyszłość możemy 
tylko w  w arunkach pokoju.

NB  RYNKU w  Rzeszowie odbyła się w ielka uroczystość z okazji 
zakończenia kursów  początkowego nauczania zarejestrow anych 
analfabetów  w tym  województwie. Na uroczystość przybyli: w i­

ceprem ier A. Korzyckl, pełnom ocnik Rządu do w alki z analfabetyz­
mem min. St. M atuszewski min. K ultury i Sztuki St. Dybowski, przed­
stawiciele PZPR, CRZZ, oraz zarządów głównych ZSCh, LK, ZMP 
i ZNP a także licznie staw iły się delegacje absolwentów kursów 
początkowego nauczania z terenu całego województwa.

T \  O 20 tysięcy zebranych na ry n ­
ku  rzeszowskim mieszkańców 

m iasta oraz licznie ' przybyłych ab­
solwentów kursów  początkowego 
nauczania z całego woj. rzeszow­
skiego przem aw iał w iceprem ier 
A. Korzycki.

„Dumni jesteśm y — oświadczył 
on m. in. — że już dziś tysiące lu ­
dzi, którzy nauczyli się czytać i pi­
sać w  okresie powojennym, stanę­
ło do twórczej pracy  w insty tu ­
cjach gospodarczych i społecznych, 
że wielu z nich jest sołtysami, 
przewodniczącymi Rad Gminnych, 
przodownikam i pracy. Droga dal­
szego kształcenia stoi przed nimi 
otworem".

W zakończenia swego przem ó­
wienia w iceprem ier A. Korzycki 
w skazał na  znam ienny dla uczest­
ników kursów  początkowego n a ­
uczania fakt, że ci niesławni an al­
fabeci mogli własnoręcznie, podpi­
sać tak  doniosły dla ludzkości akt, 
jak im  jest Apel Św iatowej Rady 
Pokoju.

Po przemówieniu w iceprem iera 
przedefilowali przed trybuną  spor­
towcy, młodzież szkolna, organiza­
cje masowe oraz w itani oklaskam i 
i okrzykam i absolwenci kursów  
początkowego nauczania ze wszy­
stkich powiatów woj. rzeszowskie­
go.

Na uroczystej akadem ii w wo­
jewódzkim  domu k u ltu ry  szcze­
gółowy m eldunek z przebiegu 
kam panii likw idacji analfabe­
tyzmu w woj. rzeszowskim zło­
żył przewodniczący WEN — Bo­
lesław  Geraga.

Na zorganizowanych w  woj. 
rzeszowskim 2.887 kursach po­
czątkowego nauczania oraz w 
nauczaniu, prowadzonym  indy­
widualnie, przeszkolono 35.981 
osób. W ielu z nich dzięki zdoby­
ciu um iejętności czytania i p isa­
n ia  uzyskało awans w  pracy za­
wodowej i społecznej.

Absolwentów kursów  począt­
kowego nauczania otoczono w 
woj. rzeszowskim troskliw ą opie 
ką, organizując dla nich 3S0 ze­
społów czytelniczych. W kw iet­
niu br. 800 absolwentów zapisa­
ło się na  stałych członków biblio 
tek. Ponad 200 absolwentów 
wstąpiło do klas wstępnych szkół 
1 kursów  dla pracujących.

T> RZEMAWIAJĄCY następnie 
pełnomocnik rządu do w alki z 

analfabetyzm em  min. A. M atu­
szewski oświadczył m. in.: 
„Mamy pełne praw o i powód do 
dum y z tego, czego dokonaliśm y w 
ciągu ostatnich k ilku  la t na rzecz 
pokoju i rozkw itu naszej ojczyzny. 
Jednym  z tych w ielkich dzieł Pol­
ski Ludowej jest likw idacja anal­
fabetyzmu, której w  tym  roku do­
konujemy".

Owacyjnie i serdecznie przyjęli 
zebrani krótkie, pełne wzruszenia 
i wdzięczności przem ówienie ab­
solwentów kursów.

Po ska i m®
podpisały układ
0 wza?emne| 
wymianie
towarowej
WŁr WYNIKU rokowań handlo­

wych między Polską a  Nie­
miecką Republiką Dem okratycz­
ną, w dniu 18 bm. podpisany zo­
sta ł w Berlinie układ o w zajem ­
nej wym ianie tow arow ej na  1951 
rok.

Polska dostarczać będzie wę­
giel, a rtykuły  rolne i n iektóre wy­
roby przemysłowe.

NRD dostarczać będzie maszyny
1 urządzenia przemysłowe, sole 
potasowe, surowce i chem ikalia. 

Układ podpisali: w .imieniu Rzą 
du R P — w icem inister handlu  za­
granicznego — Czesław Bajer, w 
im ieniu Rządu NRD — m inister 
handlu  zagranicznego i w ew nętrz- 
no - niemieckiego — Georg 
Handke.

Krótki@ 
wiadomości

Z  kraju
® Pod hasłem  „Nauka i techni­

ka dla Planu 6-)etniego“, odbył 
się w  K rakow ie trzeci Naukowy 
Zjazd W ychowanków Akadem ii 
Górniczo - Hutniczej. Uczestnicy 
dokonali w ym iany zdobytych do­
świadczeń oraz omówili zadania 
przem ysłu górniczego i hutniczego 
w Planie 6-letnlm.

O W drukarn i „Gazety K rakow ­
skiej" uruchom iona została, do­
starczona przez Związek Radziecki 
nowoczesna maszyna rotacyjna 
wraz z autom atycznym i urządze­
niam i, umożliwiającym i szybszy 
druk  pisma.

Z e  świata

Howy rozkład 
jazdy autobusów
W  Z W IĄ Z K U  z  le tn im  ro z k ła d em  

ja z d y  P K S , w c h o d z ą c y m  w  ż y c ie  
z  d n ie m  20 b m . p o d a je m y  n o w y  p la n  
o d ja z d u  s a m o c h o d ó w  z e  s ta c j i  W ro­
c ła w  d o  w a ż n ie js z y c h  m ie jsc o w o ś c i  
D o ln e g o  Ś lą sk a :  

d o  J e le n ie j  G ó ry  p r z e z  Ś w id n ic ą  — 
g o d z . 10,30 i  18,20.

d o  L e g n ic y  p r z e z  R a k o c z y c e  — god z .  
8,45 i 16,15.

d o  L e g n ic y  p r z e z  B u d z is z ó w  W ielk i  
g o d z . 8.00 i 17,20.

d o  W a łb rzy ch a  g o d z . 8,00, 8,30, 18,10, 
15,30.

d o  K ło d z k a  p r z e z  Z ą b k o w ic e  god z . 
7,20,' 11,00, 13,00 1 16,00.

d o  D z ie r ż o n io w a  p rze*  Ś w id n ic ą  — 
g o d z . 7,00, 9,00, 9,80, 13,00, 15,00 i  17,30.

d o  t e j ż e  sa m e j  m ie jsc o w o ś c i  o d c h o ­
d z ić  b ą d ą  sa m o c h o d y  S K S  o  g o d z . 3,40, 
8,00, 9,15, 12,00, 14,00, 15,00, 17,30 i  
< 0 ,00 .

N o w y  p la n  u w z g lę d n i!  p o tr z e b y  sp ó ł  
C i e l n i  p r o d u k c y jn y c h , w y ty c z a ją c  
^ a s ą  p r z e z  te  o śr o d k i r o ln e , k tó r e  
» t ą d  n ie  m ia ły  ża d n e g o  p o łą c ze n ia  

( » * j

t y  Dziennik Izraelski „H erut" 
pisze o nowym  planie am erykań­
skim, przew idującym  utworzenie 
agresywnego bloku krajów  bliskie­
go wschodu, w  którym  T urcja od­
grywałaby rolę „pośrednika między 
Izraelem  a Arabam i".

^ P le n u m  K om itetu Narodowego 
Urugw ajskiej P a rtii Kom unistycz­
nej powzięło rezolucję, w  której 
wzywa, aby cały naród poświęcił 
wszystkie siły w  walce o w yrw ole- 
nie narodowe i w  walce o pokój.

ty  B razylijski dziennik reakcy j­
ny „Lud" pisze, że „w Stanach Z je­
dnoczonych jest 6 milionów osób, 
umysłowo chorych. Innym i słowy 
co siedem nasty am erykanin jest u -  
mysłowo chory".

^  Na wiadomość o wznowieniu 
w Solingen fabrykacji broni, m eta­
lowcy tego m iasta dom agają się, 
aby przedsiębiorcy Solingen odm a­
wiali w ykonyw ania wszelkich za­
m ówień wojennych. W zywają oni 
władze m iejskie do przeprowadze­
n ia  o tw artego referendum  ludo­
wego przeciwko rem ilitaryzacji 
Niemiec zach. 1 na  rzecz zawarcia 
trak ta tu  pokojowego.

ty  W Kalkucie aresztowano 
dwóch przywódców P artii Kom u­
nistycznej z prowincji zachodni 
Bengal. Aresztow any został rów ­
nież redaktor naczelny dziennika 
„Svadhinata“ oraz zastępca sekre­
tarza Federacji Związków Zawo­
dowych Pakistanu M ahamm ed Dża- 
liil. Aresztowania te  są objawem  
w zrastającej fali represji wobec ży­
wiołów demokratycznych.

♦  W okolicach Darkki odbyła 
się konferencja młodzieży paki­
stańskiej z udziałem 315 delega­
tów, na  której uchwalono m anifest 
wzywający do walM przeciwko 
planom  im perialistycznych podże­
gaczy wojennych.

^  Przewodniczący K ongresu 
Guatem ali Roberto A lvarado Fun- 
tez, ogłosił w  tygodniku kubańskim  
„Vanguardia Cubana" oświadcze­
nie, popierająca apel w sprawie 
zwołania narady wielkich m o­
carstw  dla zawarcia Paktu  Pokoju.

W s p a n ia ła  b u d o w la  
Planu  6 - le t n ie g o —

fabryka samochodów 
ciężarowych
i n o w e

Na Kiermaszu
w Parku Kultury

A NIKOGO nie jest taje- 
m nicą, ie  najw iększą a trak­

cją wczorajszej niedzieli był W iel­
ki K iermasz K slą tk i  i Prasy, urzą­
dzany przez M iejski K om itet O- 
brońców Pokoju wespół ze Zw iąz­
kiem  Zaw odow ym  Pracowników  
Przem ysłu Graficznego, Prasy i 
W ydaw nictw .

Podobnie ja k  kilkanaście tysię ­
cy wrocławian m yślał i podchorąży 
Gołębiowski, k tóry odwiedził Park  
K ultury  razem  z m.atką, małorol­
ną chłopką z rzeszowskiego, w do­
wą po znanym  na ta m tym  terenie  
działaczu chłopskim.

— P iękny jest Wrocław, p iękny  
jes t Kiermasz, ale najbardziej cie­
szę się z  tego, ie  syn m ój w łain ie  
w  tym  roku kończy szkołę oficer­
ską. Czy mogłam kiedyś m yśleć o 
takim  zaszczycie?

Syn  z pieczołowitością oprowa­
dzał m atkę  po terenach pow ysta- 
wowych. K tóż może poillczyć, ile 
uśm iechów płynęło w  kierunku  tej 
pary, będącej najlepszym  świadec­
tw em  dokonanych u  nas przemian.

\T A  „PARKIECIE" Hali Ludo-
* ’  wej pom iędzy setkam i tańczą­

cych m łodych  i uśm iechniętych  
wrocławian odcinały się świeżą  
zielenią m undury w ielu  podchorą­
żych, k tórzy  w olny od zajęć czas 
spędzili na dorocznym  Kierm aszu  
K siążki i Prasy.

Opaleni, rozrośnięci, w zbudzali 
ogólną sym patię uczestników  
wczorajszej zabawy.

— Wiesz Z byszku  — podsłucha­
liśm y taką rozmowę  — jaka  szko­
da, że m am y za mało lat. Poszli­
byśm y ochotniczo do szkół oficer­
skich.

— Co się martwisz, odpowiedział 
izainterpelowany. Za trzy  lata tak  
i samo i m y będziem y wyglądali.
Tylko  że ja będę m iał śliczny gra­
natow y m undur, bo w ybieram  się 
do marynarki.

Dwaj m łodzi chłopcy z zacieka­
w ieniem  przyglądali się rozbawio­
n ym  podchorążakom. Zresztą nie 
ty lko  oni. Bo być oficerem Ludo-

socjalistyczna miasto
p o w stan q

psi! Lublinem
W ciągu kilku ostatnich lat b u ­

dujem y 3-cią Już z kolei fabry
kę na Lubelszczyźnie—mówi W ła­
dysław Peciak, m ajste r ciesielski 
budowy fabryki samochodów cięża­
rowych w Lublinie. Budujem y takie 
fabryki po to, aby wzmocnić siły 
Polski i wszystkich tych, którzy 
stoją na  drodze wojennym  planom 
imperialistów.

P  ODOBNIE jak  W ładysław 
Peciak czuje cała załoga b u ­

dowy fabryki samochodów w  L u­
blinie — jednej z najw iększych 
naszych budowli socjalistycznych.

Dzięki jej wysiłkom, gotowa jest 
już hala  m ontażowa fabryki, w 
której rozpoczęto m ontaż maszyn. 
P racuje już również pierwszy 
dział produkcyjny, w ytw arzający 
urządzenia pomocnicze dla hall 
montażowej.

Równocześnie rozpoczęto budo­
wę innych potężnych hal: narzę- 
dziowni, obróbki drzewa itp. Do 
końca br. hale te  oddane zostaną 
do użytku.

Fabryka samochodów ciężaro­
wych w Lublinie w ostatnim  ro ­
ku Planu 6-letniego w yprodu­
kuje tysiące wozów. Zaopatry­
wać ona będzie równocześnie ca­

ły nasz przem ysł m otoryzacyjny 
w niektóre ważne dla produkcji 
elem enty.

Olbrzymia k u batu ra  obiektów 
przemysłowych fabryki rów na 
będzie kubaturze domów 20-ty- 
sięcznego m iasta. W spaniałe, no­
woczesne urządzenia, które do­
starcza nam  przem ysł K ra ju  Rad, 
zapewnią niem al całkow itą m e­
chanizację i autom atyzację p ra ­
cy. Stopień m echanizacji zakła­
dów będzie 2-krotnie wyższy od 
przedwojennych w ielkich zak ła­
dów samochodowych zachodniej 
Europy.
Równoległą z budow ą fabryki, 

wznoszone jest nowe socjalistycz­
ne miasto, nowa dzielnica Lubli­
na — w  której m ieszkać będzie 
wielotysięczna rzesza robotników 
i pracowników zakładów.

Coraz więcej, coraz częściej na 
drogach naszych widzim y samo­
chody produkcji zakładów s ta ra ­
chowickich, niedługi już okres 
dzieli nas od momentu, gdy obok 
nich pojaw ią się wozy w yprodu­
kowane w lubelskiej fabryce.

„M u sim y u c z y n ić  w szystko

! aby; utorow ać drngę

do zje d n o cze n ia  

dem okratycznych
JSiiem ieć'

Bodowa
socjalizmu
i obrona pokoju
- oto 2 cele 
tegorocznych
Targów Praskich

Praga  21.5.
Dnia 19 m aja odbyło się uroczy­

ste otwarcie 52-Targów Praskich. 
Na uroczystość przybyli przewodni­
czący zgromadzenia narodowego — 
John, prem ier Zapotocky, wicepre­
m ier i m inister spraw  zagranicz­
nych Siroky oraz inni członkowie 
rządu i przedstawiciele parlam en­
tu, przedstawiciele prezydium  
KPCz, korpus dyplomatyczny i li­
czni przedstawiciele społeczeństwa.

Obecne były również delegacje 
zagraniczne.

Z Polski przybyła delegacja, do 
k tó rej należą m inister przemysłu 
chemicznego Bolesław Rumiński, 
kierow nik m inisterstw a przemysłu 
spożywczego Mieczysław Hofman 
oraz górnicy — przodownicy pracy.

Po przemówieniu powitalnym  
czechosłowackiego m inistra  handlu 
wewnętrznego K rajcira  zabrał głos 
prem ier Zapotocky, podkreślił on, 
że Targom  Praskim  przyświecają 
dwa podstawowe cele ogólne: bu ­
dowa socjalizmu i obrona pokoju. 
Targi Praskie są jeszcze jedną m a­
nifestacją woli pokoju ożywiającej 
Czechosłowację, jej woli zacieśnia­
n ia przyjaźni ze Związkiem R a­
dzieckim i z k ra jam i dem okracji lu 
dowej, jak  również z całym obozem 
pokojowym.

Następnie prem ier Zapotocky do­
konał oficjalnego otwarcia Targów.

wego
czyt.

Wojska Polskiego to z a n *

-stwierdzają
niemieccy
działacze kulturalni
W  L IPSKU zakończył się pierwszy 

Ogólnoniemiecki Kongres K ul­
tury, w którym  uczestniczyło k ilku­
set w ybitnych przedstawicieli litera 
tu ry  sztuki i nauki z obu części Nie 
miec.

W m anifeście do wszystkich in ­
telektualistów  w  Niemczech za­
chodnich i wschodnich Kongres 
podkreśla, że zachowanie jedności 
k u ltu ra lnej narodu niemieckiego 
stanowi doniosły przyczynek do 
dzieła przezwyciężenia politycznego 
i gospodarczego rozbicia Niemiec 
oraz do dzieła utrzym ania pokoju. 
Uczestnicy Kongresu dom agają się 
swobodnej w ym iany ku ltu ry  m ię­
dzy obu częściami Niemiec.

CO C IE SZYŁO  *1? najw ięk­
szym  powodzeniem? Nie w ia­

domo. N ajw iększą atrakcją dla 
dzieci, były Osiołki, kucyki  i w iel­
błąd. Na tych  pierw szych m ożna  
było zasmakować przejażdżki, a 
wielbłąd oprowadzany był dokoła 
pergoli przez dozorcę Z00. Podob­
nie w ielk im  zainteresow aniem  cie­
szyły się zawody, zorganizowane  
dla najm łodszych sportowców. Na­
w e t podczas m eczu bokserskiego  
Polska— Finlandia nie było tak  
głośnego dopingu ja k  podczas za­
wodów  no małych, trzykołow ych  
rowerkach.

Starsi oblegali stoiska Domu 
K siążki 1 Ruchu, sprawdzając w y ­
grane losy. A  losów pełnych było 
wiele. Nic też dziwnego, że ju ż  we  
wczesnych godzinach popołudnio­
w ych stoiska Świeciły pustkam i. 
A le kieroum ictw o loterii książko­
w ej szybkę zapobiegło brakowi, 
dowożąc k ilka  samochodów ksią­
żek.

Artyści Teatru, Opery  i Baletu
m ieliby do nas pretensję, gdybyś­
m y  nie w spom nieli o oklaskach, 
jakim i nagradzano Ich w ystępy. 
A  było co nagradzać.

K iedy kończył się Kiermasz, 
w ielu  żegnało się tradycy jnym  
ju ż  od trzech lat zdaniem: „Do na­
stępnego Kiermaszu".

Zgromadzenie
O gólne
podjęło bezprawną 
uchwałę o embargo
na d o s ła w y  do C h in
Flushing Meadows, 20. 5.

TT LEGAJĄC naciskowi delega- 
cji am erykańskiej Zgromadzę 

nie Ogólne ONZ zatwierdziło re ­
zolucję am erykańską w sprawie 
wprowadzenia em bargo na dosta­
wy tow arów  do Chin mimo, że 
zgodnie z K artą  ONZ nie zgroma­
dzenie ogólne a wyłącznie Rada 
Bezpieczeństwa ma prawo do roz­
patryw ania spraw  poruszonych w 
rezolucji am erykańskiej.

13 państw , w  tym ZSRR, U kra­
ińska SER, Białoruska SRR, Pol­
ska i Czechosłowacja nie wzięły 
udziału w głosowaniu w yjaśnia­
jąc dlaczego nie weźmie udziału 
w glosowaniu. Delegat radziecki 
M alik oświadczył, iż Stany Z jed­
noczone usiłu ją  przekształcić ONZ 
w narzędzie sw ej agresji za porno 
cą takich poczynań jak  bezpraw ­
na rezolucja o embargo na dosta- 

I wy towarów dla Chin. Żaden czlo 
nek bloku agresywnego nic usi­
łował naw et dowieść, że rezolucja 
taka jest zgodna z K artą  ONZ.

Delegat Polski dr. Suchy oświad 
czył, że p rojekt rezolucji am ery­
kańskiej odzwierciedla obawy rzą 
du USA przed pokojowym rozwią 
zaniem konfliktu koreańskiego. 
Rezolucja am erykańska jest jed ­
nocześnie wyrazem  niepowodzenia 
St. Zjednoczonych w ich próbach 
likw idacji wolności narodu kore­
ańskiego i likw idacji Chińskiej Re 
publiki Ludowej. Rezolucja am e­
rykańska jest nielegalna, a  postę­
powanie Zgromadzenia Ogólnego 
bezprawne.

Studenci całego świata
mobilizujcie siły
w  walce o pokój 
-wzywa sekretariat M2S

P r a g a  21. 5.
W  P r a d z e  o d b y ło  s ię  r o z s z e r z o n e  p o ­

s ie d z e n ie  s e k r e t a r i a t u  M ię d z y n a ro d o w e  
g o  Z w ią z k u  S tu d e n tó w ,  z  u d z ia łe m  
p r z e d s t a w ic i e l i  n a r o d o w y c h  o r g a n iz a c j i  
s tu d e n c k ic h .  N a  p o s ie d z e n iu  o m ó w io n e  
z o s ta ły  u c h w a ły  B iu r a  Ś w ia to w e j  R a ­
d y  P o k o ju ,  p o w z ię te  w  K o p e n h a d z e .

S e k r e t a r i a t  M Z S  w z y w a  w s z y s tk ie  
o r g a n iz a c j e  s tu d e n c k ie ,  w s z y s tk ic h  
s tu d e n tó w  n i e z a le ż n ie  o d  ic h  p o g lą d ó w  
p o l i ty c z n y c h  i  r e l i g i j n y c h ,  a b y  w z m o ­
g l i  w a lk ę  w  o b r o n ie  p o k o ju  i  w z ię li  
m a s o w y  u d z ia ł  w  z b ie r a n iu  p o d p is ó w  
p o d  A p e le m  Ś w ia to w e j  R a d y  P o k o ju .

S e k r e t a r i a t  w z y w a  m ło d z ie ż  a k a d e ­
m ic k ą  d o  tw o r z e n ia  n a  w s z y s tk ic h  w y ­
d z ia ła c h  w y ż s z y c h  u c z e ln i  K o m i te tó w  
O b r o ń c ó w  P o k o ju ,  d o  o r g a n iz o w a n ia  
k o n f e r e n c j i ,  z e b r a ń  i d y s k u s j i  n a  t e ­
m a t  d z ia ła ln o ś c i  w  o b r o n ie  p o k o ju .

S tu d e n c i  z  c a łe g o  ś w ia ta  — g ło s i  n a  
z a k o ń c z e n ie  o ś w ia d c z e n ie  — m o b i l i ­
z u jc ie  w s z y s tk ie  w a s z e  s iły ,  a b y  k a ż ­
d y  s tu d e n t  p o d p is a ł  A p e l  Ś w ia to w e j  
R a d y  P o k o ju . U NAS
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Spacerkiem

W R O C tA W It
Sensacja
~\AJ IE LK Ą  sensacją w ir  ód stałych 

bywalców placu targowego nr 
1, w zbudza „elektryczny  siło- 
mierz", czyli aparat do ilościowe­
go wyznaczania ludzkiej krzepy.

„Spacerki" zaintrygowane stu- 
gębną famą, krążącą w okół tego 

10-tego cudu... 
placu Nankiera, 
postanowiły za­
poznać ilg z nim  
bliżej.

J u l  pobieżne 
oględziny wyka-f 
zaly, te  jest to 
ztiil/czojłitt cew ­
ka Rum korfa  
służąca do w y ­
korzystyw ania  
ludzkiej naiw ­
ności.

Wobec pow yż­
szego „Spacerki" poczuwają się do 
obowiązku wyjaśnić oszukiw anym  
obywatelom, te  cew ka indukcyjna  
nie ma nic wspólnego z siłomie- 
rzem. Jest to przyrząd do w y tw a ­
rzania słąbego prądu, dobrze zna­
ny  uczniom  szkół podstawowych  
z lekcji fizyki.

Nie tyle sprytny, ile nieuczciwy  
właściciel przez długie miesiące 
zamienia go w  przyrząd do m ie­
rzenia w łasnych sił... pieniężnych  
kosztem  osób oszukiwanych.

(Wer)

Trojaczki pp. Moskal miały co og!qdać
Wielbłąd i kucyki

I Ł O W O  r o t . s u r * Str. »

były dla dzieci największą atrakcją Kiermaszu

Jak to  fest?
\ A J  SPÓŁDZIELNI „Tricof" dzie- 
”  je się źle. Pomijając ju t  fakt, 

te  na zacerowanie pończochy dam ­
skiej trzeba czekać 1 miesiąc, nie 
robi się nic, żeby pracę w  spół­
dzielni usprawnić.

Pracoumicy nie przyjm ują  od 
klienta  skarpet do cerowania, gdyż 

nie ma nikogo 
do obsłużenia 
m aszyny. A le  
równocześnie nie 
przyjm uje  się 
osoby, która  
przy tej m aszy­
nie chce praco­
wać!
Coś tu  jest nie

w  porząd.ku.
(J. G.)

Migawki
z Kiermaszu
Książki i Prasy
W  cieniu ...iglicy
^ S Z Y S C Y  zwiedzający tereny  

„A" — głośno narzekali na 
upal, który mocno dawał się we 
znaki nawet... posiadaczom lekkiej, 
wiosennej garderoby. Najbardziej 
„przeludnione" były miejsca cieni­
ste, a szczególnie „pergola". Ró­
w nież w  cieniu, tym  razem—iglicy, 
usadowiła się orkiestra dęta, która 
skutecznie rywalizowała z  licznie 
rozmieszczonymi głośnikami.

K ażd y  3-ci w y g ry w a
r-jO  PEWNEGO stopnia sensację 

w zbudzał wśród zw iedzają­
cych szczęśliwiec, którem u udało 
się wygrać na loterii aż... 15 ksią­
żek! Rzecz oczywista, że obywatel 
ten  nabył przed tym  okrągłe 40 lo­
sów. Zapewnienia sprzedawcy, że 
„co trzeci los w ygryw a" okazały  się 
w ięc trafne.

O praw a k sią żk i

STOISKO pod nazwą: „Opra­
w a książki" praktycznie de­

monstrowało poszczególne fazy po­
wstawania książek.

Można tam, było również oglądać 
autentyczne m atryce „Słowa Pol­
skiego" i „Gazety Robotniczej".

Tram an
w ... Parku K ultury

\ J A  TEREN Y „B“ przybyli z za­
granicy dwaj czołowi... pod­

żegacze w o jenn i—  Trum an i Chur­
chill. Panowie ci rozsiedli się na 
środku terenów w  charakterze... 
wzbudzających ogólną wesołość ku 
kieł. Tak więc chcąc, nie chcąc 
byli świadkam i im prezy o chara­
kterze w ybitnie pokojowym.

(wer)

Dorośli słuchali śpiew u  
artys tó w  o p e ro w y c h  
i p o d z iw ia li d o skonały  b a le t

1 1 /  IĘC tak wygląda praca w d ru k arn i I powstawanie cazety — 
mówi Włodzimier* Stefanów  — pracownik WRN do swego 

kolegi.
Znajdujem y się w pokazowej drukarni, będącej Jedną x licz­

nych a trakcji Wielkiego K ierm aszu pod hasłem : „Książka 1 P rasa 
walczą o pokój". Kiermasz zorganizowany został w Hali Ludowej s ta ­
raniem  Związku Zawodowego Pracow ników  Przem ysłu Graficznego, 
P rasy  1 W ydawnictwa.

N IE TYLKO ob. Stefanów in te­
resuje się historią powstania 

gazetki, ale i wszyscy pozostali u - 
czestnicy Kiermaszu. Kol. Moś po- 
prostu nie może nadążyć z objaś­
nieniami, bo już spod m aszyny wy 
chodzi pierwszy egzemplarz spe­
cjalnej gazetki kiermaszowej.

Dalej pracownicy Introligatornl 
Uniwersyteckiej dem onstrują, jak 
w inna wyglądać dobrze oprawiona 
książka. — Chciałabym tak  opra­
wić książki, które w ygrałam  na 
kierm aszu — m arzy głośno Kazi­
m iera W irska, ściskając w ręku 
wygrapy los, na którym  widnieją 
slową: „idź wybierz książkę".

Podobno najszczęśliwsze losy po 
siadali sprzedawcy losów, pracow ­
nicy Domu Książki ob.ob. Jadw i­
ga Kosiorkiewicz i Kazimierz Mi­
chalski. Nie wierzymy jednak tej 
pogłosce, która obiegała kuluary 
Hali Ludowej, gdyż i przed inny­
mi sprzedawcami stale zatrzym y­
wali się chętni nabywcy losów. 

Najmłodsi Czytelnicy docze­
kali się na Kiermaszu nielada 
atrakcji. Jeszcze nie przebrzmią 
ła zapowiedź nadana przez m e­
gafon o wielkich zawodach na 
hulajnogach i trzykołowych ro ­
werkach, a już dziennikarze „Ga 
zety Robotniczej" i „Słowa Pol­
skiego" przyprowadzili oryginal­
ne wierzchowce z pobliskie­
go Ogrodu Zoologicznego. 
Słynnym  trojaczkom  w rocław ­

skim — pociechom ob.ob. Moskal 
zabłysły niebieskie oczki na  w i­
dok wielbłąda, kucyków, konjka i 
powoziku zaprzężonego w au ten­
tycznego osła.

Lwa Astora naśladow ał nad pro 
gram  red. Drozdowski, ku uciesze 
wszystkich naszych milusińskich.

Ale i dorośli nie mogli narzekać 
na brak  atrakcji. Z Hali Ludowej

Przodownicy
„O lginy"
oddają swe Karty
Plebiscytowe

P  ODOBNIE jak  we wszystkich 
zakładach pracy na terenie 

W rocławia odbyło się i w Spół­
dzielni „Olgina" składanie K art 
Plebiscytowych.

W pięknie udekorowanej św ietli­
cy, przy akompaniam encie chóru 
zakładowego, śpiewającego pieśń — 
„My przeciw wojnie" — pierwszy 
oddaje swą K artę  ob H. Zastaw ­
nik, przodownik pracy i brygadzis­
ta, w yrabiający 160 proc. normy.

Drugim  z kolei jest ob. R ubin­
stein, przodownik pracy i aktyw is­
ta  ZMP, który  powiedział:

— W idziałem zniszczenia w ojen­
ne 1 przeżywałem okropności woj­
ny, dlatego razem  z m ilionami mło 
dych ludzi żądam  pokoju". (ag)

Dlaczego lokale
potrzebne
spółdzielni
otrzymują firmy
prywata?
n  ZIWNE stanowisko wobec 

Spółdzielni „Kobieta" zajm u­
je  od pewnego czasu Oddział Go­
spodarki Mieszkaniowej Prez. 
MRN.

W szelkie Jej wnioski składane 
o przydział lokali na punkty u- 
sługowe zostają oddalane, albo 
przyznaje się rudery, nienada- 
jące się do remontu.

Jak  nas Inform uje Spółdzielnia, 
złożono wniosek na przydział lo­
kali przy ul. Cybulskiego Z l Swier 
ezewskfego. Obydwa te pomieszcze 
nia zostały jednak przyznane fir­
mom prywatnym . Od kwietnia 
Spółdzielnia robi również darem -, 
ne starania na lokal przy ul. Ło­
kietka.

Nieco inaczej przedstawia się 
spraw a ze sk lep em 'p rzy  ul. S tu ­
denckiej 8, gdzie pomieszczenie to, 
raz przyznane Spółdzielni, zosta­
ło odebrane dla PSS-u 1 od kilku 
miesięcy stoi próżne.

Takie stanowisko jest więcej niż 
niezrozumiałe 1 spodziewamy się, 
że Oddz. Gosp. Mieszkaniowej wy 
jaśni swe postępowanie.

(ag)

Eksponaty na w ystaw ie DOSZ 
na terenie Parku K ultury  i 
W ypoczynku im. Adama M ic­
kiewicza cieszą się dużym, za­
interesowaniem  w śród zw ie­
dzających. M łodzież ze szcze­
gólną ciekawością przystaje  
przed stoiskiem  z groźnym  na­
pisem: Uwaga! w ysokie napię­

cie 80.000 V.
Foto: Czelny.

płynie aksam itny głos: Warszawo 
ty  m oja stolico... To śpiewa Ale­
ksander Saniewski — entuzjazmu 
je się publiczność i biegnie podzi­
wiać ulubionych artystów  W rocła­
wia.

Hucznie oklaskiw ana była de­
klam acja Ewy Szumańskiej i T a­
deusza Schmidta, śpiew Krystyny 
Jam roz i duetu: A leksander Sa­
niewski 1 Antoni Wolak. W d ru  
giej części program u niespodzian­
ka: występuje balet Państwow ej 
Opery pod dyrekcją ob. Patkow ­
skiego. M azur z Opery „Straszny 
Dwór" 1 taniec hinduski z „Parli" 
— jest co podziwiać i co oklaski­
wać.

K onferansjerkę prowadzi red. 
Tadeusz Lutogniewski.

Po skończonej imprezie arty s­
tycznej Hala Ludowa zam ienia 
się w olbrzymią salę taneczną.

Gra doskonała orkiestra  P afa- 
wagu.

H. Hoffmanowa

„Warty Pokoju"
zaciągnęli
pracownicy
„Pagedu”
r> L A  UCZCZENIA Narodowego 

Plebiscytu Pokoju pracownicy 
Ekspozytury PCD „Paged" posta­
nowili zaciągnąć W arty Pokoju.

Między innymi pracownicy Skła­
du N r 2 ob. ob. Fołtyn, Kuba 1 
Szczurek zobowiązali się przyśpie­
szyć o 5 dni układanie torów  w ąs­
kich. Prócz tego w zobowiązaniach 
załogi przewidziane jest urządzenie 
zbiornika z wodą i natrysku do ką 
pieli na  terenie zakładu, uporząd­
kowanie placu oraz zebranie, w y­
wiezienie i załadowanie na wago­
ny 20 ton złomu. (Ana)

•

Śląsk w monetach
medalach
i pieczęciach

■fc^TUZEUM Śląskie we W rocła- 
i v l  wju organizuje ciekaw ą wy­

stawę pt. „Archeologia Sląska“. 
Niestety bliższe dane o otwarciu 
tak  pouczającej zwłaszcza dla mlo 
dzieży szkolnej wystawy są niezna­
ne.

Tymczasem sygnalizujem y o 
przygotowaniu dwóch innych wy­
staw  a m ianowicie: „Śląsk w mo­
netach, m edalach i pieczęciach" 
oraz „Technika szkła artystyczne­
go". (hm)

N A J S E R D E C Z N IE J S Z E  S Ł O W A  P O D Z IĘ K I

z a  w y le c z e n ie  m n ie  z c ię ż k ie j  z a g ra ż a ją c e j  
m e m u  ż y c iu , c h o ro b y  — o b . d r .  R o m a n o w i 

D A N IL E W IC Z O W I, d y r e k to r o w i  S z p i ta la  

w  M iłk o w le , s io s t ro m  1 p e r s o n e lo w i  za  
t r o s k l iw ą  o p ie k ą  s k ła d a

M A R IA  S Z U B E R T O W A
1844g

H A N I U , O W E
S P R Z E D A M  m e b le  dę  
b o w e  b a rd z o  ta n io .  W ia  
d o m o ść  W ro c ła w , u l 
ś w . A n to n ie g o  11 m . 5.

1843g

S P R Z E D A M  o s ie , r e s o  
r y  i  k o ła  o k u te .  W ro ­
c ła w , P u g e ta  5. I849g

FACHOWCY POSZUKIWANI
K ie ro w n ik a  S e k c ji  I n w e s ty c j i  o r a z  I n s p e k to r a  
O b ja z d o w e g o  K s ię g o w o ś c i  z a t r u d n i  o d  z a ra z  
Z w ią z e k  B r a n ż o w y  S k ó r z a n y c h  S p -n l  P r a c y ,  
W ro c ła w , P I . C z e rw o n y  1/2/3. W a ru n k i  d o  o m ó ­
w ie n ia  w  S e k c ji  K a d r .  1796k

S P R Z E D A M  m o to c y k l  
100 c m . „ S a k s "  w  p ie r w  
s z o rz ę d n y m  s ta n ie .  U l 
K a s z u b s k a  20 m . 5.

1850g

G łó w n e g o  I n s p e k t o r a  K o n t r o l i ,  S ta r s z e g o  I n ­
s p e k to r a  M e c h a n iz a c j i ,  m a j s t r a  m o n ta ż u  s p rz ę  
t u ,  m a j s t r a  w a r s z ta tu  s a m o c h o d o w e g o  p r z y j ­
m ie  o d  z a ra z  P r z e d s ię b io r s tw o  B u d o w la n e ,  
W ro c ła w , u l .  S ą d o w a  N r  18. W y n a g ro d z e n ie  
w e d łu g  U m o w y  Z b io ro w e j  p r a c .  w  B u d o w n ic ­
tw ie  p lu s  d o d a te k .  Z g ło s z e n ia  p r z y j m u je  W y ­
d z ia ł  P e r s o n a ln y .  1812

S P R Z E D A M  m o to c y k l  
D K W  250 N W Z , lu b  z a ­
m ie n ię  za  a u to .  D o b ry  
s ta n .  W ro c ła w , S k ło ­
d o w s k ie j  68, D r . S ło ­
w ik o w s k i ,  K l in ik a  C h i­
r u rg ic z n a .  1855g

S A M O C H Ó D  c ię ż a ro w y  
,.M e rc e d e s "  s ta n  d o b ry  
s p rz e d a m .  S ie n k ie w ic z a  
100 — g a ra ż .  1863g

K s ię g o w y c h  o r a z  k o n ty s tó w  p o s z u k u ją  W ro c ­
ła w s k ie  Z a k ła d y  P iw o w a r s k o  - S ło d o w n ic z e . 
O s o b is te  z g ło s z e n ia  p r z y jm u je  S e k c ja  P e r s o n a l  
n a ,  W ro c ła w , u l .  S ta l in a  204/208. 1798k

M O T O C Y K L  „ P u c h  
350 c m  z  r e s o r o w a n ie m  
ty ln e g o  k o ła  — s p r z e ­
d a m . W ro c ła w  — M i­
c h a ło w s k ie g o  10, go d z . 
18—20. 1856g

K U P IĘ  p ia n in o ,  t a p ­
c z an . O f e r ty  p o d  „ P i a ­
n in o '* . 1858g

Junacy „SP" z Wrocławia zaciągnęli „Warty Pokoju" przy budowi* 
Nowej Huty.

W  v’o!ne dni, gdy słonko przygrzewa, przyjem nie posiedzieć na łw it-  
żym  pow ietrzu  i słuchać dźw ięków  harmonii.

Foto: Dziubiiłsfcł.

Trzeba znaleźć odpowiedź na pytanie

dlaczego „Czwartki Literackie
nie cieszą się dużą popularnością?
N A OSTATNIM czwartku litera ckim usłyszeliśmy fragm enty nie- 

rukow anej powieści Eugenii Kocwa — lite ratk i mieszkającej w 
Szklarskiej Porębie.

Autentycznych przygód autorki z ucieczki z obozu w R awens- 
brueck można było słuchać z w ielkim  zainteresowaniem, a następ­
nie wywiązała się dyskusja tak  na tu ra ln ie  ożywiona, jaka tylko mo­
że być w gronie aż... 15 osób. i
W tym  m iejscu należy poważnie 

się zastanowić, dlaczego „Czwartki 
L iterackie", cieszące się ongiś tak  
w ielką popularnością, obecnie nie 
wychodzą poza ram y kam eralne, 
powiedzmy sobie... nastro ju  fam i­
lijnego.

Ostatnio frekw encja na „czw art­
kach" stale  w aha się między cyfrą 
dziesięciu do dwudziestu osób.

W tymże samym W rocławiu 
odbyw ają się literackie „piąt­
ki", organizowane staraniem  To­
warzystw a Społeczno - K u ltu ­
ralnego 2ydów  w Polsce. W ro­
cławskie „piątki" odbyw ają się 
v/ Teatrze im. Kam ińskiej przy 
ul. Stalingradzkiej 31, a sala te ­
a tra lna  nigdy nie świeci pustka­
mi.
Może m agnesem  dla publiczno­

ści jest, obok prelekcji literackich, 
również część artystyczna, w któ­
re j w ystępują czołowi artyści w ro­
cławscy? W każdym  razie uw aża­
my, że Z w. L iteratów  ma szersze 
pole działalności, niż m alutka sal­
ka przy placu Nankiera, a przede 
wszystkim  stać go na zerwanie z 
atm osferą przypominającą nastrój 
„u cioci Andzi na imieninach"...

fhm)

Koncert
pod nazwą
„Z Idu gofębW
\ \ r  PRZEDEDNIU Narodowego 
* ’ Plebiscytu Pokoju w W iel­

kim  Studio Rozgłośni W rocław­
skiej odbył się Koncert pod ha ­
słem „Z lotu gołębia". Im preza ta, 
zorganizowana przez MKOP przy 
współudziale Zakładowego KOP 
przy Polskim Radio, zgromadzi­
ła na sali k ilkuset przodowników 
i racjonalizatorów  wrocławskich 
zakładów pracy.

W ykonawcami był chór Polskie 
go Radia p. dyr. Edm unda K ajda- 
sza, O rkiestra Rozgłośni W rocław­
skiej p. dyr. Tadeusza Seredyń- 
skiego oraz popularni artyści wro­
cławscy: Ż.ychowska, Łukaszek,
Saniewski, Wolak, Niewczas i De- 
woyno. Bogaty program  Koncertu, 
związany z problem atyką walki o 
pokój wypełniły nowe, nieznane 
wrocławskiej publiczności pozycje 
na chór i orkiestrę. Słowo wiążące 
pióra W ojciecha Żukrowskiego 
stanowiło piękną oprawę części 
muzycznej.

N a jw ię k s z y  w  Polsce

Dom Mody 
dziś rozpoczyna
pracę

P  ANSTWOWE Przedsiębiorstwo 
Kuśniersko - Krawieckie u - 

ruchomito we Wrocławiu przy ul. 
Rynek 39/40 największy w Polsce 
„Dom Mody".

Uroczystego otwarcia dokonał w 
obecności przedstawicieli M inister 
stwa Przem. Lekkiego, organizacji 
partyjnych i społecznych — dyr. 
Podsiadło.

Po części oficjalnej odbyła się 
wiosenna rew ia mody z udziałem 
artystów  T eatru i Opery.

Nowa placówka krawiecka 
mieśei się w pięknym gmachu, 
z luksusowo urządzonym w nę­
trzem. Jarzeniowe oświetlenie 
dodaje efektu.

Dziś o godz. 8-ej rano „Dom 
Mody" rozpoczyna norm alną pra 
cę, (kora)

Za mało
obrabiarek
pracuje
szybkościową metodą
skrawania
W SALI ORZZ odbyła się wczo­

raj narada racjonalizatorów  prze 
m ysłu m etalowego ze studentam i 1 
naukowcam i Politechniki Wroc­
ław skiej i Politechniki Wieczoro­
wej NOT. Tem atem  jej była szyb­
kościowa obróbka metali.

R eferat wygłosił student Polite­
chniki, ob. Florek. Zapewnił on 
zebranych o pomocy ze strony na ­
ukowców wrocławskich d!a robot­
ników i racjonalizatorów .

Racjonalizator W rocławskiej Fa­
bryki Urządzeń Mechanicznych 
ob. Pell w koreferacie zaznaczył, 
że metoda szybkościowej obróbki 
jeszcze niedostatecznie jest stoso­
wana. I tak  np. we Wrocł. E-ce 
Urz. Mech. na ten system przesta­
wiono zaledwie 16 obrabiarek, w 
WSK tylko. 20. Powodem tego jest 
brak współpracy robotników z k lu­
bami racjonalizatorskim i.

W dyskusji podkreślono dobre 
strony szybkościowego obrabiania 
i wskazywano na konieczność sze­
rokiego zastosowania tej metody.

W podjętej uchwale, Koło Nau­
kowe Mechaników Politechniki 
W rocławskiej zobowiązało się pro­
wadzić stałą współpracę z racjo­
nalizatoram i i służyć im pomocą.

  (ZZ).
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T E A T R Y
P A Ń S T W O W A  O P E R A  — g o d z . 19 — 

„ P a r i a  .
P O L S K I  — g o d z . 19 — „ O r d y n a n s  S e l-  

m le n k o " .
M Ł O D E G O  W JD Z A  — n ie c z y n n y .  
K A M E R A L N Y  — g o d z . 19 — „ S k ą p ie c " .  

★
K IN A
Ś L Ą S K  — ,S lu b  z p r z e s z k o d a m i"  

( c z e sk i) ,  g o d z . 16, 18 i 20. 
W A R S Z A W A  — „ D n i  z d ra d y * ' (cz e sk i)  

g o d z . 16, 18 i 20.
S C A L A  — „ N ik t  n ic  n ie  w ie "  (cz e sk i)  

g o d z . 16, 18 i 20.
P R Z O D O W N IK  — „ P r a g n i e n ie "  (cz e ­

s k i) ,  g o d z . 15.45, 18 i 20.15.
P O K Ó J  — „ W y sp a  s z c z ę ś c ia "  (w ęg .) , 

g o d z . 17 1 19.
P O L O N IA  — „ D ż u lb a r s "  ( ra d ź .) ,  g o d z .

16, 18 i 20.
P IO N IE R  — P r o g r a m  o ś w ia to w y :  

„ Ś w ia t  m ło d y c h " ,  „ N a u k a  i t e c h n i ­
k a " ,  „Z o rza*  p o la r n a " ,  „ S ło ń c e ,  z ie ­
m ia " ,  k s ię ż y c " ,  g o d z . 16 i 17. „ P o ­
w r ó t  L a s s ie "  (a m e r .) ,  g o d z . 18 i 20. 

T Ę C Z A  — „ C z a ro d z ie js k i  k ryszta ł**  
( ra d z .) ,  g o d z . 16, 18 i 20.

L E T N IE  — „ A n to n i  i A n to n in a "  ( f ra n c .)  
g o d z . 20.

★
O G R O D  Z O O L O G IC Z N Y  — o tw a r ty  o d  

g o d z . 9 — 19.
★

F O T O P L A S T IK O N  — „ R iw ie ra  w ło ­
s k a " .  C z y n n y  o d  g o d z . 9 — 21.

★
N O C N E  D Y Ż U R Y  A P T E K :
S P O Ł . N r  13 — u l.  N o w o w ie js k a  25.
S P O Ł . N r  9 — u l. K u r z y  T a r g  4.
S P O L . N r  17 — u l .  P u ła s k ie g o  16.
S P O L . N r  1 — u l .  P a r ty z a n tó w  25.
S P O L . N r  146 — u l .  S ło w ia ń s k a .
S P O Ł . N r  19 — L e ś n ic a ,  u l .  S r e d z k a  33.

:k
O S T R E  D Y Ż U R Y  S Z P IT A L T :
S Z P IT A L  M IE JS K I  N r  3 (o d d z . c h i r u r g ,  

i w e w n .)  — p l. P r o s to k ą tn y  8. 
K L IN IK A  P E D IA T R Y C Z N A  — n L  

W rońskiego 13,

21

2 O P O N Y  ^ d ę tk a m !  
4 x  19 n o w e  s p rz e d a m  
O f e r ty  p o d  „ N o w e " .

143Gg

Z G U B Y

Z G U B IO N O  k w i t  N r  
1662 s k le p u  k o m is o w e ­
go  N r  134/8 n a  n a z w i­
s k o  B u k o w s k a  I r e n a .  
______________________ 1846g

Z G U B IO N O  le g . s z k o l ­
n ą  n a  n a z w is k o  F ic e k  
R u d o lf  w y d .  p rz e z  
W SH .________________ 1847g

L O K A L E ________
Z A M IE N IĘ  p o k ó j  z  k u ­
c h n ią ,  s ło n e c z n e  w  c e n ­
t r u m  n a  2 lu b  3 p o k o je  
z  k u c h n ią .  W ia d o m o ś ć  
R y n e k  R a tu s z  16/17 m . 
3. o d  g o d z . 17 d o  20.

1845g

Z A M IE N IIJ  3 p o k o je  z 
k u c h n ią  z  w y g o d a m i  — 
W ro c ła w , ś ró d m ie ś c ie ,  
n a  2 p o k o je  ró w n ie ż  z 
w y g o d a m i.  O f e r ty  p o d  
,,4444". 1859g

S T U D E N T  p o s z u k u je  
p o k o ju  u m e b lo w a n e g o  

p r z y  s o lid n e j  r o d z in ie .  
O f e r ty  p o d  „ B is k u p in " .

1864g

W  O l  NB P O S A D Y

G O S P O S IA  z r e f e r e n ­
c ja m i  n a  d o b r y c h  w a ­
ru n k a c h  p o t r z e b n a ,  u l 
K r z y c k a  29. 12 — 16-ej 

1810g

C ZELA D N IK  p ie k a rs k i  n i 
d o b ry c h  w a ru n k a c h  p o trz e  
b n y . W ro c ła w , W ito s a  30
  1816j

P O T R Z E B N A  p o m o c  
d o m o w a  d o  s a m o tn e g c  
m a łż e ń s tw a .  K a r ło w ic e  
U je js k ie g o  17. 1842g

P O M O C  d o m o w a  p o ­
t r z e b n a  o d  z a ra z .  P o ­
m o rs k a  59/9. 1854g

R Ó Ż N E

S Ą D  W o je w ó d z k i  w e  
W ro c ła w iu  w z y w a  n i e ­
z n a n ą  z  m ie j s c a  p o b y tu  
o b . M a r ię  K u p r y n o w ic z  
d o  s ta w ie n ia  s ię  w  
w /w y m  S ą d z ie  w  s p r a ­
w ie  ro z w o d o w e j ,  z n a k  
a k t  VC 1524/51. 1862g

D N IA  14. V. 51 r .  Z g i ­
n ą ł  w i lc z u r  s z a r y .  O d ­
p r o w a d z e n ie  w y n a g r o ­
d zę . D w o rc o w a  lb .  P ie ­
k a r n i a .  I857g



Swwoi
Sukces w Mediolanie

zachęci mnie do dalszej pracy-
móiri Chychła 
noiuy mistrz Europy

W czoraj w nocy Zygm unt Chychła zdobył tytuł m istrza Europy 
w kategorii półśredniej. Natychm iast po otrzym aniu tej pomyślnej 
■wiadomości połączyliśmy się telefonicznie z M ediolanem ł przepro­
wadziliśm y z m istrzem  rozmową.

O  puchar Davisa

Polska -  w m 
Szwajcaria

W Zurychu trzeci dzień spo­
tkania  o Puchar Davisa Polska
— Szwajcaria, zakończył się 
dwoma zwycięstwami Polaków.

P iątek  pokonał Spilzcra 8:6, 
6:4 i 6:4, zaś Skonecki wygrał 
z A lbrechtem  3:6, 5:7, 7:5, 6:3 
i 6:3. W ten sposób Polska w y­
grała ze Szwajcarią 4:1 i spot­
ka  się w następnej rundzie 
ze zwycięzcą spotkania Wiochy
— Afryka.

I Liga piłkarska
Budowlani Chorzów — Kolejarz 

Poznań 3:1 (0:0).
Kolejarz W arszawa — Gwardia 

Szczecin 5:0 (2:0).
W łókniarz Łódź—Unia Chorzów 

8:1  ( 1 :0 ).
W łókniarz Kraków—Górnik R a­

dlin 1:1 (1:0).
Gw ardia Kraków—Ogniwo K ra ­

ków 0:0.
CWKS — Ogniwo Bytom  1:0 

<1 :0).

TABELKA
CWKS « 12 14: 5
Ogniwo Kraków  6 10 10: 4
Górnik Radlin 6 8 12: 6
K olejarz W arszawa 6 7 13: 7
Budowlani Chorzów 6 6 12: 8
W łókniarz Łódź 6 6 10: 9
G w ardia K raków  6 6 4: 4
Kolejarz Poznań 6 6 7:11
W łókniarz K raków  6 5 13:13
Unia Chorzów fi 3 8:12

9>, .Pjpliwo Bytom 6 3 3 :9
h^Q5vardla Szczecin 6 0 4:22

Dobre wyniki
na  m is t rzos tw ach  
le k k o a t le ty c zn y c h

WSW
N A  S T A D IO N IE  W S W T  w e  W ro c ła ­

w iu  o d b y ły  s ię  d o r o c z n e  z a w o ­
d y  le k k o a t le ty c z n e  o m is tr z o s tw o  te j  
U c z e ln i .  Z e  z n a n y c h  z a w o d n ik ó w  n ie  
s ta r to w a l i  B a k o w s k i  1 P i e c h u r a .

N ie s p o d z ie w a n ie  d r u ż y n o w e  z w y c ię ­
s tw o  o d n ió s ł  I - r j k ,  z d o b y w a ją c  119 p u n  
k tó w ,  p r z e d  I I - g im  r o k ie m  98 p k t ,  i 
I I I - Im  85 p k t .

O g ó łe m  p o z io m  z a w o d ó w  b y ł  w y ­
s o k i  I w y r ó w n a n y  o  c z y m  ś w ia d c z y  
n a j l e p i e j  f a k t ,  że  w y s o k o ś ć  lfio cm  
p r z e k r o c z y ło  p o n a d  15 s tu d e n tó w ,  a 
p o n iż e j  12 s e k .  n a  100 u z y s k a ło  o k o ­
ło  20 z a w o d n ik ó w .

N a  w y r ó ż n ie n ie  za  
s łu g u je  w y n ik  w  
r z u c ie  d y s k ie m ,  u -  
z y s k a n y  p r z e z  A n -  
d r z e j c z y k a  — 40,78, 

i c z a s  A r e n to w ic z ó w -  
n y  n a  f*0 m  — 8,5 
s e k .  o r a z  s k o k  w  
d a l  t e j  s a m e j  z a ­
w o d n ic z k i  4,55. 

I m p i e z a  ta  w z b u d z i ła  w ie lk ie  z a ln te  
ry s o w a n ie  w ś r ó d  s tu d e n tó w  W y ż sz y c h  
U c z e ln i  W ro c ła w s k ic h ,  k tó r z y  l ic z n ie  
p r z y b y l i  n a  s ta d io n ,  n a g r a d z a ją c  b r a ­
w a m i  w s p ó łz a w o d n ic z ą c y c h  k o le g ó w  z 
W S W F . O r g a n iz a c ja  z a w o d ó w  s p r a w ­
na.

W y n ik i  t e c h n ic z n e .
K o n k u r e n c je  ż e ń s k ie :
60 m  — A r e n to w ic z  8,5 2) P o p ła w ­

s k a  8,7.
S k o k  w z w y ż  — C z e r s k a  136, 2) M iró w

s k a  133,5,
W  d a l  — A r e n to w ic z  4,55,2, 2) P o ­

p ła w s k a  4,35.
O sz c z e p  — P a s z k ó w n a  27,11, 2) P o ­

p ła w s k a  26,80.
D y s k  — C z e r s k a  28,64, 2) S t ru s i f ts k a  

26,08.
K u la  — P ta s iń s k a  9,85, 2) C z e rsk a

I,41.

K o n k u r e n c je  m ę s k ie :
100 m  — N a g la k  11,8, 2) M o ra le w ic z

I I ,8.
800 m . — L e w a n d o w s k i  2,07,2, 2) S m y  

r e k  2 .11 ,6.
S k o k  w z w y ż  — D ę b ic k i  1S6, 2) M u ­

c h a  164.
W  d a l  — S lu p ik  5,60, 2) T o m a s z e w s k i  

5,58.
D y s k  — ^ \n t i r z e jc z y k  40,78, 2) R u t ­

k o w s k i  32,69.
K u la  — P y c z  11,9, 2) R u tk o w s k i  10,89.

(H en )

— Jestem  nlezcodemla szczęśli­
wy — mówi nam  Chychła — że 
udało mi ii* zdobyłć ty tu ł i w ten 
sposób przyczynić się do przyspo­
rzenia chwały naszem u sportowi 
ludowemu. Sukces w  Mediolanie 
zachęci m nie do dalszej usilnej 
pracy na polu sportowym.

W alka finałow a nie była dla 
m nie najtrudniejsza. Ju ż  w  pierw ­
szej rundzie odkryłem  słabe stro­
ny mego przeciw nika i starałem  
się je  wykorzystać. W iedziałem 
już wówczas, że spotkanie muszę 
wygrać.

Powiem  szczerze, że łatw iej w y­
grałem  z Kohleggerem  niż z B el­
giem W outersem.

Proszę powiedzieć wszystkim  
czytelnikom „Słowa Polskiego", że 
ich serdecznie pozdrawiam.

JAK CHYCHŁA WYWALCZYŁ 
MISTRZOSTWO EUROPY

W pierwszej rundzie Chychła 
walczył bardzo ostrożnie. Ju ż  przed 
spotkaniem  opracow ał on p la n ^ a -  
talii z trenerem  Szstamem i w ie­
dział, że jego przeciw nik A ustriak 
Kohlegger a taku je  niebezpieczny­
mi wypadam i, k tórych trzeba się 
wystrzegać. Istotnie A ustriak do- 
skakiwał niespodziew anie do Chy- 
chły, chcąc lokować silny d os w 
korpus. Chychła był jednak  jeszcze 
szybszy i zawsze w  porę potrafił 
odskoczyć. Wiele ciosów A ustria­
ka  pru je  powietrze.

Jednak  jedna z kontr zawadza 
Polaka. R unda jest równa.

W drugiej Chychła nadal walczy 
bardzo ostrożnie i likw iduje wszy­
stkie a taki A ustriaka. W pewnej 
chwili A ustriakow i udaje się t r a ­
fić w żołądek, ale Chychła natych­
m iast rew anżuje sdę ciosem w 
szczękę i rundę w ygryw a 20:19.

W trzeciej Chychła tra fia  silnie 
lewym prostym  i cios ten rzuca 
A ustriaka n a  liny, gdańszczanin 
wykorzystuje m om ent i tra fia  mo­
cno w żołądek. Od tej chwili prze­
waga Polaka w zrasta i A ustriak 
zostaje zepchnięty zupełnie do de­
fensywy.

Sędziowie przyznali zwycięstwo 
Chychle jednogłośnie (60:58, 60:58, 
60:57).

Chychła otrzym ał w  nagrodę 
piękny pas z pozłacaną klam rą.

W yniki w aik  finałow ych
W yniki w alk finałowych o m i­

strzostwo Europy w M ediolanie:

WSE prowadzi
wmeszuzUniwsrsftetem
W CZORAJ NA STADIONIE

AZS-u na Zaciszu odbył się 
mecz pomiędzy reprezentacjam i 
Uniw ersytetu i Wyższej Szkoły Eko 
nomicznej we wszystkich konku­
rencjach, upraw ianych przez koła 

sportowa wymię 
nionych uczelni. 
W pierwszym  
dniu zawodów ro 
zegrano wszyst­
kie konkurencje 
oprócz szachów 
i koszykówki. Do 
tychczas prow a­
dzi WSE w sto­
sunku 251,5:225,5.

WYNIKI TECHNICZNE:
Gry sportowe: Siatka męska 2:0 

dla WSE, żeńska 2:0 dla U niw er­
sytetu, szyczypiorniak 8:6 dla WSE, 
piłka nożna 1:1.

Tenis stołowy: m ęski 7:3 dla
Uniw., żeński 5:4 dla WSE.

Sztafety: 4x100 mężczyzn — rwy 
ciężyła drużyna WSE, 4x100 ko­
b iet — Uniwersytet.

100 m. mężczyzn — 1 miejsce Bo 
rysewicz WSE 12 sek., 60 m. kobiet 
— Garbaś WSE 9 sek., 1.000 m. — 
Słomiany Uniw. 2.56.

Skok wzwyż: M ilanowski Uniw. 
165 cm., w dał Milanowski 5.65.

Skok wdał kobiet: Nowakowska 
(poza konkursem) 4.40. W konkur­
sie zwyciężyła Peszyńska WSE.

Rzut granatem : Maliszewski WSE 
61,5.

Słabe wyniki w biegach należy 
tłumaczyć złym stanem  bieżni.

W najbliższym  czasie podobny 
mecr. rozegrany zostanie między re 
prezentacjam i Akadem ii L ekars­
kiej i Politechniki. (m)

Musza: Pozzani (Włochy) wygrał 
z van  de Zee (Holandia).

Kogucia: Dallasso (Włochy) zwy 
ciężył z Kellym (Irlandia).

Piórkow a: Vantaja (Francja) po­
konał Laskovica (Jugosł.).

Lekka: Vincentia (Włochy) zwy­
ciężył Juchasza (Węgry).

Lekkopółśrednia: Schilling (NZ) 
wygrał z Podavani (Włochy).

Półśrednia: Chychła (Polska) wy 
grał z Kohleggerem (Austria).

Lekkośrednia: Papp (Węgry) zo­
stał m istrzem bez walki, gdyż An­
dersson (Dania) kontuzjował rękę 
w walce 7 Palińskim .

Średnia: Sjolin (Szwecja) zwycię 
żył Sladky‘ego (Niemcy zach).

Półciężka: Limage (Belgia) po­
konał Alfonsetti (Włochy).

Ciężka: de Segni (Włochy) wy­
grał z Gordayem (Niemcy zach )•

Biegi Narodowe
o mistrzostwo 
Polski
Płonka na 4-ym m:e scu

Rozegrany w Olsztynie Bieg Na­
rodowy o m istrzostwo Polski, w 
którym  wzięło udział 233 zawod­
ników z całego kraju , stał się w iel­
ką m anifestacją na rzecz pokoju.

W poszczególnych konkurencjach 
zwyciężyli:

W biegu juniorek na dystansie 
ok. 800 m.: 1) Cyranówna (Sp. Gru 
dziądz) 2.57,0, 2) Klekotko (LZS
Białystok) 2.58,0, 3) Biegun (LZS
Wieprz, woj. krak.) 2.58,8.

W biegu seniorek na dystansie 
ok. 1200 m.: 1) Gryszkówna (Stal 
Rzeszów) 3,49, 2) Skrzetuska CWKS 
W -wa) 3.51,8* 3) Olwińska (LZS
Białystok) 3.56.

W biegu juniorów  na dystansie 
ok. 1500 m.: 1) Kupczyk (Lublin)
4.17.0, 2) Caboń (Szczecin) 4.23,6, 
3) Zbikowski (Kol. Toruń) 4.42,2.

W biegu seniorów na dystansie 
ok. 5000 m.: 1) Szwargot (CWKS 
W -wa) 15.42,2, 2) Kielas (Gw.
Gdańsk) 15.48,4, 3) Graj (Gw.
W -wa) 16.11,2, 4) Płonka (Wrocław)
16.14.0.

S tartu jący  w tej konkurencji 
Dzwonkowski i Boniecki zajęli dal 
sze miejsca. Drużynowo pierwsze 
miejsce zajęła W arszawa - miasto.
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Doskonałe ozasy Kuśmirka i Bzowskiego
w biegu na 800 m

Gwardia Wrocław zwycięża
w trójmeczu lekkoatletycznym

T R Ó JM E C Z  Iekoatletyczny rozegrany w dniu wczorajszym z n- 
*  działem drużyn Gwardii: K rakow a, W arszawy i W rocławia zgro­

madził na stadionie niespotykaną dotychczas liczbę widzów. Gospo­
darze nie postarali się jednak o to, by tę publiczność zachęcić w ja ­
kiś sposób do stałego przychodzenia na im prezy lekkoatletyczne. 
Z zapowiedzianych zawodników jak : Kiełas, Masłowski, Weinberg,
Grzanka i Lomowski. przyjechał tylko ten ostatni i to na zawodach 
obecny był w charakterze widza.

Dobra gra wojskowych

Górnik Zabrze-OWKS 2:0(1:0)
GÓRNIK ZABRZE: Czuwczyk, Cymerman, Galus, W inder, Pa- 

welik, Nowara, Franosz, Kluccrt, Mnich, Fojcik, Czech. OWKS— 
W rocław: Marczuk, Derdziński, U ndrych, Rosiński, Czaja, Poloczck. 
Dragon, B araniak, Swicarz, Przym iński, Gucia. Bram ki dla Górnika 
uzyskali: w 15 min. Fojcik i w 71-ej Franosz.

Kilkutj^sięczna rzesza publicz­
ności opuszczała z zadowoleniem 
stadion Stali — Pafawag. W praw ­
dzie wojskowi przegrali kolejne 
swe spotkanie o mistrzostwo Ii-e j 
ligi, niem niej jednak ich pojedy­
nek z czołową drużyną Śląska Gór­
nikiem  z Zabrza mógł zadpwolić w 
pełni licznych am atorów p iłkar- 
stwa.

Debiut nowopozyskanych zawód 
zawodników: Polcczka, Ćzaii, B ara­

niaka, i S w icarza  
choć nie wypadł 
tak  jak  się spodzie 
wano, sprawił 
jednak, że drużyna 
wrocławska grała z 
o wiele większą 
w erwą i zacięto­
ścią niż zazwyczaj 
Szczególnie podo­
bał s ię  B araniak 
w ystępujący na po 

zycji prawego łącznika. S w ica rz  nie 
jest jeszcze zgrany ze swymi no­
wymi partneram i i z tego względu 
nie potrafił wywiązać się na „piąt­
kę" w roli kierownika napada. 
Przym iński w roli lewego łącznika 
wypadł blado. Naszvm zdaniem po­
winien on raczej zasrać na lewym 
skrzydle w miejsce Guci.

We wczorajszym mcczu bardzo 
dobrze zagrała dwójka pomocni­
ków Czaja i Poloczek. Marczuka 
w idzieliśmy już lepiej broniącego 
a przy pierwszej puszczonej b ram ­
ce nie był bez winy. W drużynie 
śląskiej trudno kogoś wyróżnić. Ca­
ła jedenastka zagrała doskonale.

Niedzielny przeciwnik OWKS-u 
zawdzięcza swe zwycięstwo lepsze­
mu startow i do piłki, bojowości i... 
szczęściu, gdyż wrocławianie nie 
potrafili należycie wykończyć k il­
ku m urowanych sytuacji podbram ­
kowych.

G D Y  S Z C Z Ę Ś C IE  ’
N IE  D O P IS U J E ...

O D  S A M E G O  P O C Z Ą T K U  o b ie  d r u ­
ż y n y  n a r z u c i ły  s z y b k ie  t e m p o  g ry .  

C o  c h w i lę  J e s te ś m y  ś w ia d k a m i  w ie lu  
s k ła d a n y c h  a k c j i  g o śc i,  d o c h o d z ą c y c h  
z ł a tw o ś c ią  d o  p o la  k a r n e g o  w o js k o ­
w y c h .

O W K S  s ta r a  s ię  ró w n ie *  a ta k o w a ć  
J e d n a k  Je g o  z a g ra n ia  są  p e w n ie  l ik w i ­
d o w a n e  p r z e z  o b r o ń c ó w  a  z  r z a d k a  
t y lk o  p r z e z  b r a m k a r z a  C z u w c z y k a .  W 
15-eJ m in .  g ó r n ic y  u z y s k u ją  p r o w a d z e ­
n ie  ze  s t r z a łu  F o jc ik a ,  k t ó r y  u m ie j ę t ­
n ie  w y k o r z y s ta ł  n ie z d e c y d o w a n ie  b r a m  
k a r z a  w r o c ła w s k ie g o .

P ie r w s z e  m in u ty  d r u g ie j  p o ło w y , n a ­
le ż ą  d o  g o śc i.  S to p n io w o  g ra  s ię  w y ­
r ó w n u je  1 c o ra z  c z ę ś c ie j  d o  g ło su  d o ­
c h o d z ą  w o js k o w i .  W  52-ej m in . D ra g o n  
w  p e łn y m  b ie g u  s t r z e la  o s tro . . .  a  p i ł ­
k a  o d b i ja  s ię  o d  p o p r z e c z k i  i s t a j e  s ię  
łu p e m  b r a m k a r z a .  S z c z e g ó ln ie  n ie b e z ­
p ie c z n e  są  z a g ra n ia  s k rz y d ło w y c h  G ó r  
n ik a .  J e d n o  z n ic h  p r z y n o s i  im  d r u ­
g ą  b r a m k ę ,  k t ó r e j  a u to r e m  j ę s t  F r a -  
n o sz . M im o  r o z p a c z liw e j  o b r o n y  b r a m ­
k a r z a  O W K S -u  o s t r y  „szczur** g rz ę ź n ie  
w  s ia tc e .  D o b rz e  z g r a n a  o b r o n a  G ó r ­
n i k a  a s e k u r u j e  w ła s n e g o  b r a m k a r z a  1 
r z a d k o  ty lk o  d o p u s z c z a  d o  je g o  i n t e r ­
w e n c j i .  W o js k o w i a t a k u j ą ,  c h w ila m i  
p o s ia d a ją  w y r a ź n ą  p r z e w a g ę ,  n ie  p o ­
t r a f ią  Je j J e d n a k  o d z w ie rc ie d l ić  c y f r o ­
w o . K o ń c o w e  m in u ty  g r y  s ą  n i e c ie k a ­
w e . (B il)

Olimpiada
spor fo wa

Politechnki
AZS Politechniki organizuje na 

terenie swojej uczelni "Olimpiadę 
sportową. W program ie Olimpiady 
będzie:
Lekkoatletyka — w dniu 24 m aja,
gry sportowe — w dniu 27 m aja,
pływanie — w dniu 30 maja.

W program  lek­
koatletyki wcho 
dza konkurencje: 

Biegi: 100 m . 
200 m.? 400 m.,
800 m., 1500 m. 
Sztafeta olimpij 

ska: 800 — 400 — 200 — 100, skok
wzwyż, skok w dal, trójskok; 
pchnięcie kuły, rzut dyskiem, osz­
czepem i granatem .

W program  gier sportowych 
wchodzą konkurencje:

1. koszykówka, 2. siatkówka, 3. 
piłka nożna.

W program  pływania wchodzą 
konkurencje:

Styl dowolny — 50 m , 100 m., 
200 m., 400 m.; styl klasyczny — 
50 m., 100 m., 200 m , 400 m.

D o  w ie lk i c h  n i e s p o d z ia n e k  z a l ic z y ć  n a  
le ż y  p o r a ż k ę  S u c h e ń s k łe g o  n a  100 m e ­
t ró w . Z a j ą ł  o n  d o p ie r o  p i ą t e  m ie j ­
sc e  1 to  w  s ła b y m  c z a s ie  11,9. W id a ć  
b y ło  u  n ie g o  w y r a ź n y  b r a k  fo rm y .

M iłą  n ie s p o d z ia n k ę  s p r a w il i  n a s i  ś r e d  
n io d y s ta n s o w c y  K u ś m ir e k  1 B ą k p w -  
s k i ,  u z y s k u ją c  n a  800 m e t r ó w  d o s k o ­
n a łe  c z a s y  1,57,1 i 1.57,3. B y ł  to  n a j ­
ła d n ie js z y  b ie g  z a w o d ó w .

M ło d a  i u t a l e n to w a n a  z a w o d n ic z k a  
G ó re c k a  z  w r o c ła w s k ie j  G w a rd i i ,  d e ­
m o n s t r u ją c  p i ę k n y  s ty l ,  o d n io s ła  z w y ­
c ię s tw o  w  b ie g u  n a  500 m e t r ó w  z  w y ­
n ik ie m  1.25,6.

Z d a ls z y c h  w y n ik ó w  n a le ż y  w y r ó ż ­
n ić :  S t a g ^ b r a ta  w  t r ó j s k o k u  13,20, N o ­
w a k a  w  s k o k u  w  d a l  6,40 i c z as  s z ta ­
f e ty  w r o c ła w s k ie j  4 x  400 m e t r ó w  — 
3.31,7.. S z ta f e ta  t a  b ie g ła  w  s k ła d z ie :  
K u ś m ir e k ,  D łu g o b o r s k i ,  B ą k o w s k i  i 
L ip ie c .  W  o g ó ln e j  p u n k t a c j i  p ie r w s z e  
m ie j s c e  z a ję ła  G w a rd ia  W ro c ła w  162,5 
p u n k tó w  p r z e d  G w a rd ią  K r a k ó w  — 
155.5 p u n k tó w  i G w a rd ią  W a rs z a w a  — 
108 p u n k tó w .

W Y N IK I T E C H N IC Z N E :
K o n k u r e n c je  ż e ń s k ie :
100 tn .:  1) W ó jc ik  K r a k ó w  13,7, 2) G ó ­

r e c k a  W ro c ła w  13,8. S t a r t u j a c a  p o z a  
k o n k u r s e m  O rs z ty n o w ic z  z B y d g o s z ­
c z y  u z y s k a ła  w y n ik  13,1.

S k o k  w z w y ż : 1) C z e r s k a  W ro c ła w
134, 2) R o m a ń s k a  K r a k ó w  134.

P c h n ię c ie  k u l ą :  1) C z e r s k a  W ro c ła w  
10,07, 2) R o n c z e w s k a  W ro c ła w  9,18.

500 m .:  1) G ó r e c k a  W ro c ła w  1.25,6,
2) K o ta b a  K r a k ó w  1.30,2.

S k o k  w  d a l :  1) R o m a ń s k a  K r a k ó w
4,70, 2) A r e n to w lc z  W ro c ła w  4,66.

D y s k :  1) R o n c z e w s k a  W ro c ła w  31,47, 
2) ł .a p to ś  K r a k ó w  31,08.

S z t a f e ta  4 x  100 m .:  1) K r a k ó w  55,1,
2) W ro c ła w  55,2, 3) W a rs z a w a  56,6.

K o n k u r e n c je  m ę s k ie .
100 m .:  l )  D c n c ik o w s k i  W a rs z a w a

11,1, 2) S i ls k i  W a rs z a w a  11,6, 3) M a łe c ­
k i  I  W ro c ła w  11,7.

K u la :  1) S z u m sk i  K r a k ó w  12,60, 2)
M a k u le c  K r a k ó w  12,50, 3) M a lis z e w sk i 
W ro c ła w  12,15.

S k o k  w z w y ż : 1) W o lsk i  K r a k ó w  1,73, 
2) C z e r sk i  W ro c ła w  1,73, 3) B o g iń s k i
1.73 m .

800 m .:  1) B ą k o w s k i  W ro c ła w  1.57,3,
2) D łu g o b o r s k i  W ro c ła w  2.00,1. S t a r t u ­
ją c y  p o z a  k o n k u r s e m  K u ś m ir e k  u z y ­
s k a ł  c z a s  1.57,1.

S k o k  w  d a l :  1) N o w a k  W ro c ła w  6,40, 
2) B z ię g ie le w s k i  W a rs z a w a  6,26. 3) B o ­
g iń s k i  K r a k ó w  6,20.

D y s k :  1) S ło w ik  K r a k ó w  40,14, 2) A n -  
d r z c j c z y k  W ro c ła w  3.9,31.

400 m . p rz e z  p lo tk i :  O r ło w s k i W a r ­
sz a w a  1.02,0, 2) S z m ig u l  K r a k ó w  1.02,4.

O sz c z e p :  1) S ło w ik  K r a k ó w  48,65,
2) D o b i ja  W a rs z a w a  45,15, 3) A n d r z e j-  
c z y k  W ro c ła w  43,89.

3.000 m .:  1) B u r k a  W ro c ła w  9,25,6,
2) M ie lc z a re k  W ro c ła w  9.30,6, 3) R a d z i­
s z e w s k i K r a k ó w  9.35.9.

T y c z k a :  1) N o w a k  W ro c ła w  3,30, 2) 
T y m a n  K r a k ó w  3,20.

T r ó js k o k :  S t a r y b r a t  W a rs z a w a  13,20, 
2) N o w a k  W ro c ła w  12,53.

S z t a f e ta  4 x  100 m .: 1) W a rs z a w a  44,7, 
2) W ro c ła w  45,4, 3) K r a k ó w  46,6.

S z t a f e ta  4 x  400 m .:  1) W ro c ła w  3.31,7, 
2) K r a k ó w  3.38,9, 3) W a rs z a w a  3.39,5.

(H en )

Nowy 
rekord Polski

ustanowili
pływacy Wrocławia
W  ram ach zawodów pływ ac­

kich o m istrzostwo Szkół 
Zawodowych Okręgu W rocław­
skiego sztafeta miejscowego L i­
ceum Ener -etycznego 3 x  100 
m etrów stylem  zmiennym w 
składzie: Jaśkiewicz, Petruse- 
wicz 1 Lewicki ustanowiła no­
wy rekord  Polski x czasem 
3,37,6.

Czas ten został zmierzony 
przez 3-ech uprawnionych sę­
dziów PZP. (Hen).

Gwardia po nieciekawej grze
zwycięża Budowlanych M  Góra 3:0
W  DNIU wczorajszym na stadionie Gwardii odbył się mecz o mi- 

strzestw o klasy wojewódzkiej pomiędzy Gwardią Wr. a Bu­
dowlanymi Jelenia Góra. Spotkanie to zakończyło się oczekiwanym 
zwycięstwem gwardzistów w stosunku 3:0 (1:0).
Mecz rozpoczynają goście. Po­

czątkowo gra jest wyrównana, 
lecz z biegiem czasu gwardziści 
zdobywają przewagę w polu. Ob­
serwujem y w tym czasie szereg 
niewykorzystanych okazji do zdo­
bycia bram ki. Napastnicy obu dru 
żyn gubią się na  polu karnym  
przeciwnika i nie mogą zdobyć się 
na oddanie strzału. W 15-cj min. 
z zamieszania podbramkowego Woj 
kowski zdobywa pierwszą b ram ­
kę. Zawinił bram karz, który źle 
ustawił się do piłki. Do przerwy 
mimo wysiłków z obu stron w y­
nik nie ulega zmianie.

Stal Poznań - 
Stal Pafawag 
5 : 0

Teresa Dudzic 
triumfuje
w  O k r ę g o w y c h  
r e g a ł a c h  że g la rs k ic h

W dniu wczorajszym odbyły się 
we W rocławiu m istrzostwa regat 
żeglarskich.

Niespodzianką wielkiego kalibru 
było zajęcie pierwszego miejsca w 
klasie 15-tek przez kol. Teresę Du­
dzic z AZS Wrocław. Zdobyła ona 
tym samym tytuł m istrza okręgu, 
bijąc zdecydowanie wszystkich męż 
czyzn. Najlepszym  dowodem jej 
przewagi był fakt, że zdublowała o- 
na wszystkich zawodników.

W drugiej części meczu gwardzi 
ści są nadal stroną przeważającą. 
W 66-cj min. Szerzęga idzie na 
przebój i wykorzystuje nieobliczo 
ny wybieg bram karza Budowla­
nych, zdobywając drugi punkt dia 
swych barw. Od tego momentu 
goście g ra ją  z w ielką ambicją, 
chcąc poprawić wynik.

Na 10 min. przed końcem meczu 
Kuś otrzym uje podanie Tadeusza 
i strzela trzecią bramkę. Nic bez 
winy był bram karz Budowlanych, 
który niepotrzebnie wybiegi dale­
ko w pole. Końcowy gwizdek sę­
dziego zastaje mccz przy stanie 3:0 
dla Gwardii. (Grab)

Pi łkarska
kiasa w o j e w ó d z k a

Budowlani Ząbkowice — Spójnia 
Bielawa 3:0.

Ogniwo W rocław — Unia Strze­
lin 1:0,

W łókniarz Bielawa — Unia Brzeg
5:2.

Gwardia W rocław — Budowlani 
Jelenia Góra 3:0.

Górnik B. Kam. — W łókniarz 
Głuszyca 7:2.

W łókniarz Legnica — Górnik Ko­
wary 1:1.

Spójnia Bielawa — Gw ardia J e ­
lenia Góra 5:1.

Kolejarz W rocław — Gwardia 
Lubań 6:1.

Doskonałe wyniki
członków kadry
Raredeffej

W Krakowie odbyły się zawody 
lekoatletyczr^e z udziałem zawodni 
ków K adry Narodowej.

Z poszczególnych wyników wy­
mienić należy doskonale rezultaty, 
uzyskane przez miotaczy i miotacz 
k i'(ku la) oraz dobrą formę Lewic­
kiego (Kolejarz Toruń) w biegu 
na 3.000 m. Zaciętą w alkę stoczyli 
sprinterzy Mach (Budowlani 
Gdańsk) i Buhl (Ogniwo Kraków) 
w biegu na 100 m., uzyskując jed ­
nakowy czas 10.8, przy czym Mach 
wyprzedził Buhla na mecie o dłoń.

Przed zawodami Korban w imie 
niu lekkoatletów  złożył deklarację 
niezłomnej woli spotęgowania dal­
szych wysiłków w  walce o pokój, 
którą zam anifestowali sportowcy 
podpisując Apel Światowej Rady 
Pokoju.

W Y N IK I
K o n k u r e n c je  m ę s k ie :
109 m .: 1) M a c h  10.8, 2), B u h l  10.fi.
200 m .:  1) M a c h  22,6, 2) G r a lk a  (G ó r­

n ik  Z a b rz e )  23,4.
800 m .:  1) K o r b a n  (S p ó .ln ia  G d a ń s k )  

1.58.2, 2) K r a u s  (K o le ja rz  K ra k ó w )
— 2.07.

3.000 m .:  1) L e w ic k i  (K o le ja rz  T o ru ń )  
8.46,7, 2) M a ń k o w s k i  (B u d o w la n i
G d a ń s k )  8.59.8,

S k o k  w z w y ż : 1) P y z ik  (O g n iw o  K r a ­
k ó w ) 175, 2) P o to c k i  (K o le ja rz  K ra k ó w )  
175, 3) M a re ń c z y k  (K o le ja r z  K ra k ó w )
— 172.

S k o k  w  d a l:  1) K u ź m ic k i  (B u d o w la ­
n i  C h o rz ó w ) 693, 2) B u h l 670, 3) K o w a l 
(O g n iw o  W a rs z a w a )  661 cm .

T y c z k a :  1) W a ż n y  (O g n iw o  W a rs z a ­
w a )  385, 2) J a n is z e w s k i  ( K o le ja rz  K r a ­
k ó w ) 350.

T r ó js k o k :  1) K u ź m ic k i  14,03, 2) K o ­
w a l 13,87.

D y s k :  1) P r a s k i  (G ó r n ik  Z a b rz e )  —
42.46.

O s z c z e p : 1) S id ło  ( S p ó jn ia  G d a ń s k )
63,50 ( re k o r d  P o ls k i  ju n io ró w ) .

K u la :  1) K rz y ż a n o w s k i  14,97, 2) D o ­
b r a c z y ń s k i  ( K o le ja rz  K ra k ó w )  13,78.

K o n k u r e n c je  k o b ie c e :
100 m .:  1) K u ź m ic k a  (B u d o w la n i  C h o  

rzó w ) 13,0.
200 m .: 1) M in n lc k a  26,8.
80 m . p rz e z  p lo tk i :  A Z S  P o z n a ń  13,7.
S k o k  w z w y ż : 1) M ita n  1,42, 2) L e sz -  

n e ró w r .a  1,36.
S k o k  w  d a l:  G b u r k ó w n a  ( S p ó jn ia  G ru  

d z ią d z )  5,43 m .
O sz c z e p :  1) S ta c h o w ic z  ( W łó k n ia rz

K ra k ó w )  38,47.
K u la :  i)  B r e g u la n k a  (S ta l  K a to w ic e )

— 12,70.

ii Liga
Spotkania niedzielne o m istrzo­

stwo II Ligi Państwow ej przynio­
sły następujące wyniki:

I grupa: Stal Poznań—Stal Wro­
cław 5:0, Budowlani Gdańsk—Ko­
lejarz Gdańsk 2:1, Kolejarz Toruń 
—- Gw ardia Słupsk 1:0, Kolejarz 
Bydgoszcz — Gwardia Bydg. 0;2.

II grupa: Gwardia Białystok — 
W łókniarz Radom 0.1, W łókniarz 
Chod. — W łókniarz Widzew 3:2, 
Kolejarz Olsztyn — OWKS Lub­
lin 0:3.

III grupa: OWKS W rocław — 
Górnik Zabrze 0:2, Ogniwo Często­
chowa — Stal Lipiny 2:4, Górnik 
Bytom — Górnik W ałbrzych 1:4, 
Stal Starach. — Budowlani Opole 
1:5.

IV grupa: OWKS K raków  — 
Stal Sosnowiec 1:1, Budowlani 
Przemyśl — W łókniarz Chełmek 
2:0, Stal Dąbr. Góm. — Ogniwo 
Tarnów 0:2, Górnik Knurów —• 
Gw ardia Kielce 1:1.

R e d a k c ja :  W ro c łe w , u l. P o d w a le  Ś w id n ic k ie  26, T e l.:  C e n tra la :  40-21, D zia ł 
M ie jsk i*  45-33, S e k r. R ed .: 5 1-0^. — W y d a w c a . S p ó łd z . W y d a w n .-O św ia to w a

, C Z Y T E L N IK " W ro c ła w .

W  re d a k c j i  p rz y jm u je :  S e k re ta rz  re d a k c j i  w q o d z . 11— 12. R e d a k to r  n a c z e l­
ny  w p o n ie d z ia łk i, ś ro d y  i p ią tk i  12— 13. — R e d a k c ja  rę k o p isó w  n ie  z w rac a .

D ruk  R SW  ..P R A S A " W ro c ła w . F -2-29029

FP.ENIJN-PERAT A : z p rz e s y łk ą  p o c z to w ą : m ie s ię c z n ie  4.50 zł .• kw a rta ln i®
*13,50 z ł; p ó łro c z n ie  27 ,— -<:ł; ro c z n ie  5 4 ,— zł P re n u m e ra tę  p rz y jm u ją  w szyst* 

k ie  p la c ó w k i p o c z lo w e  o ra z  PPK ..R U C H ", K on to  V IIM 3fi2.


